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Marsz Piłsudski wezwany jako Świadek 


na rozprawę główną w Trybunale Sianu przeciwko p. Ezechowiczowi 
List Marszałka do sędziego Zalewskiego wyłączony z akt sprawy 


Warsz. kor. (St. Gr.) telef.: 

W dniu wczorajszym odbyło 
się posiedzenie porządkowe w 
trybunale stanu. Wzięli w nien: 
udział — przewodniczący pre: 
zes sądu najwyższego p. Sup*4- 
ski oraz sędziowie p. Lednieki 
(B. B.) i Bielawski (K. Nar.) 

Rozpatrzono cztery wnioski 
oskarżycieli sejmowych i jeden 
wniosek obrońcy p. Paschalskie 
go. 

W sprawie wniosków oskar- 
życieli postanowiono: uw 

ar” Auk n 

Airone a -er 
wać na świadków na rozprawę 
główną ministrów  Kwiatkow- 
skiego i Skłladkowskiego oraz 
b. ministra Jurkiewicza, WY- 
ŁĄCZYĆ Z AKT ZNANY LIST 
MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO 


/GO, jako nie posiadający chara 
„kteru dokumentu urzędowego, 
oddać do dyspozycji oskarży- 
cieli akta sprawy na 7 dni przed 
rozprawą główną, to jest praw- się prawdopodobnie 25 b. m. 
dopedobnie od 13 do 20 b. m. za: A 

Wniosek obrońcy p. Paschal 
skiego „O WEZWANIE 


bunał postanowił uwzględnić. 


Należy stwierdzić, że powyżej 


Warsz. koresp. (St. Gr. teł.: | Jak słyszeliśmy zjazd ten od- 

W dniu wczorajszym nadeszła być się miał wbrew woli mini- 
z Poznania do Warszawy depe- sterstwa pracy, które uważało, 
sza, że zwołany do Pozńauia|że w obecnym momencie, kiedy 
zjazd warszawskiego okręgowe-|kasy chorych znajdują się w o- 
go związku kas chorych został kresie reorganizacji nie powin- 
rozwiązany przez policję na za- |ny odbywać się zjazdy. 
rządzenie ministerstwa pracy. 


Aki oskarżenia 


przeciwko b. pos. 
Ulitzowi 


Katowicki korespondent „Głosu 
Porannego" (R) telef.: 

Prokuratura przy sądzie okręgo 
wym zakończyła akt oskarżenia 
przeciwko b. posłowi na sejm ślą 
ski Ulitzowi, oskarżońemu o po- 
pieranie -dezereji, Akt oskarżenia 
został wczoraj doręczony, a Spra- 
wa odbędzie. się najprawdopodob- 
niej w końcu czerwca. 


Studdencimeksykańscy 
również strejkują 
MEKSYK, 12 czerwca. (Tel. 
własny „Głosu Porannego“) — 
Od dwuch dni trwa tu strejk 
studentów meksykańskich. 
Strejkuje przeszło 2.000 studen- 
tów. Strejkujacvy  uwięzili 
gmachu uniwersytetu kilku pro 
fesorów i oświadczyli, iż nie 
przerwą strejku pierwej, póki 
rektor uniwersytetu nie zgłosi 
swej dymisji. Powodem strejku 
są dwie rzeczy: wprowadzone 
w roku bież. egzaminy mie; 
sięczne oraz formalna niena- 
wiść, jaką Żywią studenci do 

rektora. 


Zaręczyny ks. Walii 


z księżniczką szwedzką 


RYGA, 12. 6. (Tel. wł.) Donoszą 
z Kijowa, że zdarzył się tam za- 
gadkowy wypadek, który pom- 
szył cała polską ludność 
miasta. Mianowicie w EA 


no urzędnika konsulatu polskie- 
go w Kijowie, Miczkiejskego w 
kałuży krwi dającego słabe ozna- 
ki życia. Po bliż*zem zbadaniu le 
karskiem okazało się że Mizgiejski 
został postrzelusy w głowę a kula 
utkwiła w skroni, 


kilkunastu kilometrów od Kijowa 
nad brzegiem rzeki Irpień znalezio 


ASINO" 


Dziś i dni następnych! 
MOTTO: Chcesz awansować — mniej piękną żonę! 


Najmilsza i najpi- JENNY JUGO 


kantniejsza arty- 
jako 


stka komedjowa 
Niebieska Myszka 
„MIEĘDIESKA MYSZKA 


Esencja czarującej kobiecości, zalotnej figlarności 
i kokieterjj w szampańskiej komedji salonowej. 


w || 


W gł. roli 
bo. oczami, Mp NAMRW HALM 
sferach towarzyskich Londynu Wytwórnia „Ufa“, Początek o godz. 4.30 p. p. 


EONA KANTORA. 


krąży pogłoska, że n'ezadługo mo 
gą nastąpić zaręczyny księcia Wa- 
lji z księżniczką szwedzką mg 


Orkiestra pod dyr. L 


Paschalski 
Rozprawa główna rozpocznie marsz. Piłsudski był dopuszezo- 
ny przed Trybunał Stanu w cha 
rakterze rzeczóznawey. 


Obrońca p. Czechowicza mec. 
demagał się, aby 


Na żądanie to oskarżyciel 


NA |podane decyzje stanowią walne |min. Czechowicza pos. Lieber- 
xm 


kas chorych w Poznaniu 


iy przez policje na rozkaz min. pracy 


Uniemożliwiony wybór delegacji naogólnokrajowy zjazd związku kas 


Z drugiej strony wskazują, że 


zjazd był jednym ze zjazdów o0- 
kręgowych, które miały doko- 
nać wyboru delegacji na ogólno 
krajowy zjazd związku kas cho 
rych, a kadencja władz tego o- 
statniego obecnie upływa. 


Samobójstwo czy mord polilyczny 


Urzędnik polskiego konsulatu w Kijowie z przestrzeloną głową 


Ponieważ Miezgiejski jest nie- 
przytomny, a na miejscu wypadku 
nie znaleziono nikogo, któryby 
mógł dać wyjaśnienia w tej zagad 
kowej sprawie, niewiadomo czy 
zachodzi tu fakt samobójstwa, czy 
też usiłowania morderstwa. 


Natychmiast zawiadomione o 
tym tagicznym wypadku władze 
kijowskie  delegowały specjalną 
komisję śledczą, w skład której 


Bu | wejdzie również przedstawiciel pol 


skiego- konsulatu. 


Protest Francji 


przeciwko cłom amery- 


* kańskim 
WASZYNGTON, 12. 6. (Tel. wł. 
„Głosu Porannego*). Ambasador 
francuski złożył w  sekretarjacie 
stanu notę protestującą przeciwko 


W| wprowadzeniu nowych ceł na nie- 


kóre gatunki towarów francuskich 
importowanych do Ameryki. Nota 


wę | zaznacza, iż jest to krzywdzące z 


tego choćby względu, że artykuły 
te nie robią konkurencji wyrobom 
amerykańskim. Identyczną notę 
złożył ambasador Włoch, Hiszpa- 
nji i Persji. 


DO SĘDZIEGO  ZALEWSKIE-|ROZPRAWĘ GŁÓWNĄ W CHA |zwycięstwo strony oskarżającej man (PPS.) odpowiedział dłuż- 
RAKTERZE ŚWIADKA P. MAR p, min. Czechowieza. 
SZAŁKA PIŁSLDSKIEGO* try| 


szem przemówieniem. w któ- 
rem podkreślił, że marsz. Pii 
sudski NIE MOŻE BYĆ DO- 
PUSZCZONY JAKO EKSPERT 
DLATEGO, ŻE NIE JEST ANI 
RZECZOZNAWCĄ  BUDŻETO- 
WYM, ANI RZECZOZNAWCĄ 
BUCHALTERYJNYM; nalo- 
miast strona oskarżająca zgadza 
się, aby marszałek Piisudski był 
dopuszczony jako zwykły świa 
dek. 

Również żądanie obrony, aby 
list marsz. Pilsudskicgo by! wła 
czony do aktów, nie zostało u- 
wzgłędnione; gdyż uznano ta 
pismo do sędziego Zaleskiego 
za dokument prywatny, nie po- 
siadający. charakteru urzędowe- 
go. 


Zwłoki gen. Bema 
wracają z Turcji doPolski 

Lwowski korespondent „,,Gło- 
su Porannego* telef.: 

W dniu dzisiejszym wyjeżdża 
ze Lwowa do Konstantynopola 
specjalna delegacja po zwłoki 
generała Bema, Na czele dele- 
gacji polskiej stoi płk. Kruko- 
wicz - Przedrzycki, który repre 
zentować będzie armję polską. 
Specjalny wagon, którym prze- 
wiezione będą zwłoki, wyruszył * 
z Warszawy do Konstanynopo- 
la już przedwczoraj. Na uroczy 
stość oddania zwłok ziemi, któ- 
ra odbędzie się w Tarnowie, 
przyjeżdża delegacja węgierska, 
prowadzona przez gen. barona 
Alancon. 


Komuniści indyjscy 
na ławie oskarżonych 
zczerwonemi kokardami 

MEERUT, 12. 6. (Tel. wł. „Glo 
tozpoczął się tu 
proces komunistów indyjskich o: 
skarźonych o zamach na imperjut 
brytyjskie j suwerenność kołonji. 
Na lawie oskarżonych zasiadły 32 
osoby. Wszyscy oskarżeni przy- 
strojeni są w czerwone kokardki. 
Z chwilą wejścia na salę komole- 
tu sędziowskiego z ławy oskarżo- 
nych pada  chóralny okrzyk. 
„Niech żyje rewolucja!“ _Pzzęz > 
imperjalizmem*., Cały gmach sądo 
wy obsadzony jest przez policję 
obawiają sie bowiem jakiegoś za: 
machu. 


su Porannego *'). 
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LORDOWIE i ROBOTNICY 


zasiadają ramie przy ramieniu w nowym gabinecie Mac Donalda 


Nowy gabinet Mac Donalda ' 
jest dziwną mieszaniną autody- 
daktów, okrzepłych w polityce 
wyrobników i _ przedstawicieli 
rządzących sfer Angłji, posiada- 
jących stanowisko społeczne i 
wykształcenie narówni z rodzi- 
nami konserwatywnych i liberai 
nych mężów stanu. 

JAMES RAMSAY MAC 


DONAT 7, 
nr. w r. 1806 pochodzi ze sfer 
robotniczych. Szkoła ludowa. 


Przez pewien czas był nauczy- 
ciełem i prywatnym sekreta- 
rzem jednego z liberalnych po- 
słów. Następnie przystąpił do ru 
chu robotniczego. Dziennikarz i 
wydawea  „Socjalist Review“. 
1900 do 1919 sekretarz labour 
party. 1906 przewodniczący nie- 
zależnych labourzystów. 1911 
— 1914 przywódca labour par- 
ty. 1906 —1918 i 1922 poseł do 
izby gmin. Podczas wojny staje 
się niepopuiarny przez swój pa- | 
cyfizm, tak że przejściowo traci. 
mandat poselski. Należy, nie bę- 
dac komunista. do lewego socja- 
listycznego skrzydła partji pra- 
cy. 1924 pierwszy socjalistyczny 
premier i minister spraw zagra- 
nicznych Arzlji. Wielkie zastu- 
gi podczas konferencji londyń- 
skiej. Zawiódł na terenie we- 
wnętrzuej polityki, Niezręczne 
potraktowanie afery Zinowjewa. !' 
Przepracowanie wyczerpuje go. 
wyjeżdża na Jamajkę.  Nastę- 


pnie wódz opozycji w izbie | 
gmin. 
Minister spraw zagranicznych 
HENDERSON, 
ficzy 66 Tat. Był po- 


cezatkówo robotnikiem w walco- 
wni stali w Newcastle, potem 
nrzędnikiem związków. a od 20 
lat jest posłem. 

Przy wybuchu wojny został, 
przewodniczącym partji robotni | 
czej i w maju 1915 roku wszedł 
jako minister, do małego gabi- 
neta wojennego. Jego najstarszy 
svn padł na placu boju. W 1917 
Lioyd George wysłał go w cha- 
rakterze posła nadzwyczajnego 
do Rosji, aby skłonić rząd Kie- 
reńskiego do prowadzenia nadal 
wojny. Po wojnie Henderson zre 
zygnował z przywództwa par- 
tii pracy na rzecz Mae Donalda, 
zadowalił się stanowiskiem se- 
kretarza generalnego i wzamian 
za to ohjzł reprezentowanie sta- 
łe angielskiej partii w drugiej 
międzynarodówce. W pierw- 
szym gabinecie Mac Donalda 
był Henderson ministrem spraw 
wewnętrznych i w lipcu 1924 r. 
wystogił słynne przemówienie o 
konieczności zrewidowania no- 
stanowień traktatu wersalskie- 
go. W odpowiedzi na konserwa- 
tywną i liberalna interpelację w 
` izbie gmin Mac Donald oświad- 
czył, że Henderson wyraził „tyl 
ko swoją prywatną opinję*. 

Min. skarbu SNOWDEN pia- 
stnie w nowym gabinecie stano 
wisko, które już posiadał w 
pierwszym rządzie swcjalistycz- 
sym. Liczy on 66 lat. Rozpoczął 
jako urzędnik poczty, a nastę- 
pnie, jako samouk, rozwinął się 
da stopnia wybitnego teoretyka 
socjal „politycznego. Jego ksiaż- 
ki o syndykaliźmie i o normal- 
nych płacach robotniczych zna- 
lazły poważne uznanie w sfe- 
rach gospodarczych, podczas 
gdy jego studjam o socjaliźmie 
i alkoholu miało wielki wpływ. 
na ustosunkowanie się partyjne 
£o socjalizmu do tej sprawy. 

wielki strażnik pieczęci, THO- | 
MAS. kt w pierwszym gabine- 
cie Mae Donalda był ministrem 
kolonji, liczy 55 lat i rozpoczął 
karjerę, jako czyścieiel lalarń i 
lamp na angielskiej kolei połu- 
dniowej. Gdy wreszcie zdobył, 


gabinecie, jako „minister 


stanowiska konduktora 
gów podmiejskieh, 


„Się jego szybka karjera w związ Obecnie 


kach zawodowych kolejarzy. w 
partjj pracy i w parlamencie. 
Dziś jest zastępcą przywódcy 
partji, sekretarzem generalnym 
zw. zaw. kolejarzy i w nowym 
da 
hędzie 


zwałezania bezrobocia“, 


należy go uważać za 
przywódcę zdecydowanie chrze 
ścijańskiego odłamn angielskie- 
go socjalizmu. 

Lord-kanclerz SANKEY [iczy 
lat 63 i był sędzią najwyższego 
trybunału. Wychowany w kato- 
lickiej szkole w Oxfordzie. W 


przewodniczył w gospodarczym roku 1919 Lloyd George powie- 


sztabie generalnym. 


jest za naturalntgo spadkobier- |ankietowej dla zbadania zaga-|rowym i pod wrażeniem 
Donalda w przywódz- dnień gospodarczych angielskie- dnej sytuacji socjalnej 


cę Mae 


pocią- |waż ówczesny rząd socjalistycz- | jeszcze na wyżynach żywotno- 
rozpotzsła ny był dlań zbyt „mieszczański* |Ści intelektnalnej, 


Minister pracy MISS BOND- 
SFTELD była w pierwsz. gabine 
cie Mac Donalda  podsekrteta- 
rzem stanu w tem samem mini- 
sterstwie. Jest ona pierwszym w 
Anglji ministrem w spódnicy. 
Córka chłopa z zachodniej An- 
glji. przyjechała w swoim ezasie 
do Leniłynn. została sprzedaw- 


Uważany rzył mu kierownictwo komisji czynią w wielkim domu towa- 


niego- 
panien 


twie labour party. Jest entuzja- go górnictwa. Lloyd George mie |sklepowych zorganizowała ten 


stycznym, acz z lekka  zaróżo-, 


chciał wtedy * nsankcjonować 


| element w jeden z najsprawniej 


wiorym imperjałistą  kolonjal- prawem zaleceń tej komisji, po- szych związków zawodowych. 


nym. 


nieważ zawierały one równieź 


Prokurator general, JOWITT 


Minister spraw wewnętrznych |Żądanie upaństwowienia kopali | jest jednym z najbardziej szano- 


CŁWNES, Jiezy 1. 60, był rokotni Od tego czasu Sankey  przeSu- |wanych 


kiem gazowni, a później organi 
zatorem związku metałowców w 
Lancashire. Od 1906 roku prze- 
siaduje w izbie gmin i byy mini- 
strem  aprowizacji w koalicyj- 
nym gabinecie Lloyd George'a. 
W pierwszym rządzie Mac Do- 
nałda piastował urząd wielkiego 
strażnika pieczęci i zastępował 
Mae Donalda w kierownictwie 
partji. 

Jedną z najciekawszych posta 
ci nowego gabinetu jest minister 
robót publicznych LANSBURY, 
wódz robotników doxów londyń 
skich, poseł z okregu wschodnie 
go Londynu, Dawniej kokieto- 
wał on zkorzmnistamiiz zasadą 


su, gdy należy do zarządu par- 
tji, rozwija się pod względem 
politycznym ciągle na prawo. 
W roku 1924 nie chciał przyjąć 
teki komunikacji w pierwszym 
gabinecie Mae Donalda, ponie- 


Nowi ludzie Anglj 


wał się wciąż na lewo i nioże 
być dzisiaj uważany za hospi- 
tanta partji pracy. 

Przywódca  labourzystów w 
izbie wyższej lord Parmoor był 
aż do wojny konserwatywnym 
posłem i jednym z najwybitniej 


szych znawców angielskiego pra |Świadczy o jego popułarności— | 


wa kościelnego. Stanowisko An- 
glii podczas wojny skłoniło tego 
głębokiego pacyfistę do szuka- 
nia sobie innej partii dla pracy 
społecznej. Przeszedł do labour 
narty i w pierwszym gabinecie 
Mac Donalda został przywódeą 
6-0s0bowcj irakcji socjalistycz- 
nej w izbie lordów. Był on wraz 
z Mac Donaldem przedstawicie- 


„akcji bezpośredniej”, ale od cza [em Anglji na słynnem plenar- 


nem _ posiedzniu ligi narodów 
jesienią 1924 roku, gdy Mae Do 
nald i Herriot naszkicowali pro- 
jekt tak gorąco 
„protokółu, Parmoor, nie ba- 


cząc na swoje 77 lał, jest dziś | Niedawno zamierzał wycofać się 


adwokatów  londyń- 
skich, szczególnie w sprawach 
karnych. Liczy lat 44 i był uwa- 
żamy dotychczas za przywódcę 
lewego skrzydła liberalnego ru- 
chu młodzieży. Zdobył on okręg 
Preston zarazem z przywódcą 
robotników  Shawem i — eo 
[nie potrzebował stawać drugi 
raz do wyborów. pomimo uro- 
czystego listu do Mac Donalda o 
przejściu do partji pracy, gdyż 
liberałowie w Preston podkreśli 
li, że całkowicie uznaja  uczej- 
we motywy, które skłoniły Jo- 
witta do przejście na lewicę. 
Dziennik liberalny, który bolcje 
[nad jego wystąpieniem z partji 
pisze:  „Jowitó należy do męs- 
kich typów, którzy zazwyczaj 
stają się premjerami*, 

SIDNEY WEEB został radcą 


awalczanego |tajnym w r. 1924. Członkiem iz- 


by gmin zostat po raż pierwszy 


w zwierciadle swych przydomków 


Naplepszym dowodem  sym- | 


patji, jaką cieszą się nowi angiel ca. Jest ironiczny i nie zna | 
jako ludzie, tości dla przeciwników  parla- wych, Małgorzata Bondfield, któ 


scy ministrowie, 
jest więlka ilość przydomków, 
będących w obiegu. Przydomek 
jest w Anglji w szkole, w towa- 
rzystwie i w parlamencie niemal 
zawsze najwyższem odznacze- 
niem i tylko w nielicznych wy- 
padkach stanowi kpiny z naby- 
tych lub przyrodzonych słabo- | 
ści. 
Wujaszek Artur 
Barczysty, ociężały obywatel | 
północnej Anglji, Artur Hender 
son, który w olbrzymim gabine 
cie Grey'ów i Curzonów, ume- 
blowanym tylko dwoma fotela- 
mi klubowemi i biurkiem, bẹ- 
dzie napewno wyglądał, jak za- 
błąkany, już od dziesięciu lat 
nosi w izbie gmin przydomek 
„Wujaszek Artur‘. Wszyscy mło 
dzi parlamentarzyści wszyst- 
kich partji są jego  „siostrzeń- 
cami“,  Konserwatysta, liberał 
czy różowy socjalista, każdy 
młodzieniec, przybywający do 
Westminsteru, zostaje podczas 
pierwszej sesji wzięty na naukę 
przez „wujaszka*, świetnie wy- 
szkolonego w strategji i takty- 
ce parlamentaryzm. W restan- 
racji przy szklance piwa, w pa- 
larni przy papierosie „ wuja- 
szek Artur“ formułuje pierwsze 
„drobne interpelacje“ „mło- 
dzieńca*, który chce się „dać 
poznać* swoim wyborcom. Hen 
derson jest  parlainentarzystą 
nie mającym wrogów. 
Król Filip 
Minister skarbu nowego ga- 
binetu, Filip Snowden, chodzi 
od czasu ciężkiego wypadku 
motocyklowego o dwuch ku- 
lach. Wypadek ten zmącił w' 


nie go widzi na mównicy, 


i sporłow 


li- 


nim nieco człowieka 


mentarnych, postępujących nic- 
zręcznie, Parlament, który chęt 
ale 
nie ma zbyt wiele zrozumienia 
dla tej zgorzžniałości, nazywa 
go „królem Filipem“. 


Nasza Maggy 
Przyjaźnie uśmiechnięta, ko- 


*9999 


Grand- Kino 


Dziś i dni następnych ! 
Dwa szlaglery w jednym 
programie! 


I. Najbardziej wzruszający salonowo- 
erotyczny sensacyjny dramat w 12 
aktach p. t. 


h 
= 99 
„zabiłeś 


W rolach głównych: bohaterka filmu 
p. t „Dama w wagonie sypialnym* 
CLAUDE FRANCE oraz w podwójnej 
roli chluba ekranu MALCOLM TODD 


Przepiękna wystawa! Silna treść! 
Niebywałe napięcie ! 


Szampańska komedja, tryskająca 
werwą i humorem 


„Jdynaczka Króla (gat 


W rolach głównych: Auwe Simon 
Girard i Faniela Parolla 


Od początku do końca bezustanny 
śmiech na sali. 


W sobotę i niedzielę ad 12 w poł. 
ceny miejsc APES seans 50 gr. 
1 . 

Początek o godz. 4,30 po poł, 
Orkiestra foni à 

r Kantora PS 7 


II. 


'lorowo- radośnie ubrana przy- 
wódczyni związków  zawodo- 


ra została obecnie „ministrem 
pracy“, nazywa się w izbie 
gmin „nasza Maggy“, jako skrót 
imienia. Stanowi ona kobiecą 
pendant „wujaszka Artura“, Po 
maga męskim i damskim niemo 
wlętom w nauce „właściwego 
zachowania się parlamentarne- 
go“. Pomaga niejednemu po- 
czątkującemu w jego dziewiczej 
mowie, gdy się zatraca w chmu- 
rach własnego patosu. Wesoły 
„zwischenruf* sprowadza go 
najlepiej na ziemię i do porząd- 
ku dziennego. 


Jasio — szczęściarz 

Nowy minister do walki z bez 
robociem, Thomas, jest typo- 
wym angielskim „good fellow“ 
|(byczy chłop). Jest przyjacie- 
jlem, towarzyszem do wypitki i 
do wybitki członków wszyst- 
kich partji. Z jego  ubydwuch 


gmin ułożył przydomek „John 
Happy“ (Jasio - sz .cęściarz). 
Gdy jego syn i córka brali ślub 
w starej gotyckiej kaplicy w 
sąsiedztwie izby gmin. „wszyscy 
poselscy koledzy“ utworzyli 
szpaler i konserwatywny gabi- 


«net pojawił się z Baldwinem na 1910, 


(czele, aby w synie i córce uczcić 
Ojca, „dobrego towarzysza". 


zsiążę ciemności 


Oswald Mosley, niewątpliwie 
najlepiej ubrany, ale bynaj- 
mniej nie najpiękniejszy mężź- 
czyzna w izbie, nosi przydomek 
„the prince of darkess“ ze wzglę 
du na peua fryzury obojga 

w, ; i 


inicjałów „J“ i „H* język izby. 


z życia parlamentarnego. Jest 
znawcą spraw ekonomicznych i 
autorem wielu prac w tej dzie- 
dzinie. napisanych przy współ: 


udziale swej żony, Beatrice 
Wehb. 
WEDGWOOD ma za sobą 


wspaniałą karjere. W wiel. woj- 
nie oaznaczył się jaka lotnik 
wyróżniony orderem zasługi. 
krzyżem lotniczym, krzyżami 
wojennemi francuskim i wło- 
skim. Do izby gmin wszedł w ro 
kn 1906, jako liberał, piastował 
kolejno szereg urzędów, m. in 
młodszego lorda skarbu w gabi- 
necie przedwojennym liberałów 
Do stronnictwa _ labourzystów 
przeszedł w rokn 1927. 

TOM SHAW był ministr. pra- 
cy w pierwszym rządzie Mae 
Donalda i członkiem izby gmin 
od roku 1918. Radcą tajnym 
mianowany został w rokn 1924. 
W swoim czasie był sekreta 
rzem międzynarodówki socjali- 
stycznej. 

THOMSON wraca ohecnie na 
dawne słanowisko, zajmowane 
w pierwszym rzadzie labonrzy- 
stów. Jako były oficer armji re 
|gularnej brał udział w wojmach 
południowo- afrykańskiej į euro 
jpejskiej. Ryt członkiem wyższe 
|rady wojennej w roku 1918. a w 
|następnym roka mionowany za 
stał generałem brygady. 

GREENWOOD został po raz 
pierwszy członkiem parlamentn 
|w roku 1920, Byl sekretarzem 
stronnictwa pracy. Interesował 


nistrem rolnictwa w pierwszym 
gabinecie Mac Donałda. Pocho- 
dzi ze znanej rodziny właścicieli 
ziemskich, 

CHARLES TREVELYAN jest 
synem zn. historyga, George Tre 
vełyana. Wraca na dawne stano 
wisko, które zajmował w pierw- 
szym rządzie labourzystów. Do 
parlamentu wszedł po raz pierw 
szy jako liberał. Był przed woj. 
ną sekretarzem parlamentar- 
nym urzędu oświecenia. Do obo 
zu labourzystów przeszedł po 
wojnie. 

GRAHAM był sekretarzem fi- 
nansowym skarbu w ostatnim 
rządzie labourzystów. Do parla- 
mentu wszedł w roku 1918, rad 
ea tajnym mianowany był w -r. 
1924, Brał wybitny udział w pra 
cach nad ustawodawstwem fi- 
nanoswem. Napisał kilka prac, 
poświęconych sprawom spo- 
łecznym. przemysłowym i eko- 
nomieznym. 

ALEXANDER by? sekretarzem 
parlamentarnym mzędu han- 
dlu i przemysłu w pierwszym ga 
binecie Mae Donalda, Nazwisko 
jego łączą z ruchem  spółdziel- 
jezym w Anglji. W wielkiej woj- 
nie brał udział jako oficer, 

ADAMSON wszedł do izby 
gmin po raz pierwszy w roku 
1910, jako przywódea związku 
|zawodowego górników. Obeenie 
wraca na dawne stanowisko w 
rządzie labour party. 
| LANSBURY wszedł po raz 
pierwszy de izby gmip w roku 
W swoim czasie był re 
jdaktorem „Daily FHeralda*, o- 
|beenie jest jeszeze redaktorem 
„Tygodnika Robotniczego“. Rrał 
|udział wybitny w ruchu snfra- 
żystowskim przed wojną. Uwa- 
żany był w swoim czasie za wy- 
bitnego działacza niezależnej 
partii pracy, obecnie uważany 
jjest za przyszłego najbliższego 
| pozggenika Thomasa, jako mini 
stra nowei teki bezrobocie 
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Likwidacja strejku studentów 


18.V1. — GŁOS PORANNY 


-1929. 


została dokonana przez żywioły demokrałyczue 
Endecki komitet akademicki otrzymał votum nieufności na własnym wiecu 


Lwowski koresp. „Głosu Po- 
rannego“ (L.) tełefonuje: 

Likwidacja ostatnich wypad- 
ków we Lwowie i strejku na 
wszystkiech wyższych uezel- 
niach, zakończyła się w sposób 
zgoła nieprzewidziany Í sensa- 
cviny. Mianowieie lwowski ko- 
mitet akademieki  (endeeki), 
który uzurpował sobie prawo re 
prezentacji młodzieży akademie 
kiej w czasie strejku, OTRZY- 
MAŁ VOTUM NIEUFNOŚCI na 
wieem przez siebie zwołanym. 

Jak się również wczoraj oka- 
zało, likwidację ostatnich wy- 
padków przeprowadziła nie 
młodzież endecka, a zywioły de 
mokratyczne. 

Momentem, który szczególnie 
wczoraj oddziałał na młodzież, 
hyła wieść, że prezydjum komi- 
iełu akademickiego postanowi- 
łe zlikwidować wywołane przez 
siehie zajścia tylko na podsta- 
wie listu episkopatu lwowskie- 
go, a bez porozumienia się z sa 
ma młodzieżą, 

Na ogólno - akademickim wie 
cn doszło do zdczawnowania ka 
miletan akademicketo, a tem sa 
mem zostala  zdezawnowana 
akcja episkopatu Iwowskiego. 

Na terenie związku akademie 
kiego zniknął z powierzchni ko 
mitet akademicki, będący wla- 
ściwie ekspozyturą eodecji i w 
ostatecznym wyniku przegrał 
sprawę wobec rządu i opinji pu 
blicznej. 

Charaktervstycznem jest, że 
na wiecu ogólnym, który odbył 
się wezoraj w politechniee lwow 
skiej, zabrał głos jeden z głów- 
nych organizatorów strejku, wy 
bitny endek, członek Obwiepo- 
lu p. Sałabun. Został on jednak 

ZNIESIONY Z TRYBUNY 


GWIZDÓW, WYPROWADZO- 
NY Z SALI. 

Następnie na trybunie ukazał 
się akademik Stuńczyk, który 
zgłosił wniosek o wyrażenie vo- 
tum nieufności komitetowi aka 
demiekiemu za bałamucenie 
młodzieży, gdyż pod maską ra- 


Premier Świtalski 
opuścił Warszawę 


Warsz. koresp: (St. Gr.) telsf.: 

Premjer p. Świtalski wyjechał 
wczoraj w sprawach prywatnych 
Ba trzy dni z Warszawy. 


Kongres 


és 
„Wyzwolenia 


zgromadzi 600 dele- 
gatów 


Warsz. sor. (St. Gr:) telef.: 

W dniu wezorajszym obradował 
w sejmie zarząd „Wyzwolenia“ 
przygotowując referat na dzisiej- 
szy kongres. Referat polityczny 
wygłosił poseł Róg. o zmianie kon 
stytucji poseł Bagiński, o działal- 
ności organizacji poseł Nosek, Na 
kongres przybyć ma sześciuset de- 
legatów. 


Eskadra rumuńska 
przylatuje do Warszawy 
Warsz. koresp (St, t~.) telef.: 

Dnia 16 b. m. przybywa do War 
szawy eskarda lotnictwa rumumń- 
skiego, złożona z 12 samolotów. 
Jest to wizyta lotnictwa rumit- 
kiego dla lotnictwa polskiego. 


I PRZY ra 


Wiec wyższych uczelni 


towania honoru akademickiego 
„Obwiepol* uprawiał propagan 
dę swej polityki. 

Niezwykle jaskrawym faktem 
jest, że wniosek ten został m- 


w Warszawie w sprawie zajść lwowskich na dziedzińcu 


przed uniwersytetem. 


Prof, Szram zapytany przez 
naszego korespondenta w spra- 
wie ostatnich wypadków odpo- 
wiedział: 

— Lepiej będzie, jeżeli na to 


chwałony przez aklamację, i że pytanie nie odpowiem. Oświad- 
ZA NIM GŁOSOWAŁY PEW-|czenie moje mogłoby podrażnić 


NE GRUPY KORPORANTÓW. 


jedną ze stron, a to w danej sy- 


ZWIĄZANE Z ENDEKAMIL Mia tuacji jest bardzo niebezpieczne 


ła to być zemsta za zapoczątko- 
wanie ij prowadzenie akcji przez 
pp. Karpińskiego i Dzoga. któ- 
rzy nie są akademikami. 


Dypłomatyczne 
milczenie 


Prof. Szram odmówił również 


odpowiedzi w sprawie zachowa 
nia się swego wobec uchwały 
akademików endeków bojkoto- 
wania w dalszym ciągu studen- 
tów żydowskich. Prof. Szram 
na zakończenie dodał: 

— Jest to rzeczą taktyki, 
żaden wódz przed bitwą 
zdradza swych planów 
gicznych. 


że 
nie 
strate- 


List podžefacza 


przedłoży min. Składkowski radzie ministrów 


Warsz. koresp, (St. Gr.) tel- 
W dniu wczorajszym opubli- 
kowana została treść listu pro- 


nowego rektora uniwer- |boszcza kościoła przy ul. Nowo- 


sytetu lwowskiego 


Lwowski koresp. 
rannego“ telefonuje: 
W dniu wczorajszym 
spondent „Głosu Porannego“ zo 
stał przyjęty przez nowego 
ktora uniwersytetu 


na to stanowisko. 


Kio zamordował hrahinę? 


Mąż jej, major Rylski, zasiądzie na ławie oskarżonych 


Lwowski korespondent 
Porannego telefonuje: 

Wielką sensację wzbudziła swe- 
go czasu wiadomość o  tajemni- 
czym zgonie hrabiny Stefanji Ryl- 
skiej, właścicielki wielkich dóbr 
obok  Złoczowa, żony majora 
wojsk polskich. 

W ogrodzie dworskim, gdzie 
znaleziono zwłoki brabimy, ukry- 
te w dziupli starego drzewa, 2 
przestrzeloną skronią, słyszane by 
ły odgłosy kilku wystrzałów re- 
wolwerowych, 

Przeprowadzone dochodzenie 
stwierdziło, samobójstwo. Jeszcze 
w czasie pogrzebu słyszane były 
zdania, że hr. Rylska została za- 
mordowana przez swego męża. 

Gdy pogłoski te utrzymywały 
się uporczywie, wdrożone zostało 
dochodzenie przeciwko  majorowi 
Rylskiemu, lecz po pewnym czasie 
umorzono je. Wówczas major wy- 
stąpił na drogę sądową przeciwko 
byłemu rządcy dóbr niejakiemu 
Rostockiemu. 


„Głosu 


„Głosu Po- |zarządu 


re- |im zarzuca 
lwowskie- jskim, że bezezeszezą przez swo- 
go profesora dr. Szrama, który |je zabawy i krzyki kościół 
dopiero wczoraj został wybrany |Nowolipkach i zapowiada, 


lipki 48, radnego miasta stołecz 
nego Warszawy ks. Niemiry do 
gminy żydowskiej w 
Warszawie. List, datowany 1 b. 


koTe-|m. został doręczony gminie 4 


b. m. Ks. Niemira w liście swo- 
dzieciom żydow- 


na 
że 
się 


qiewłaściwe zachowanie 


obrońca oskarżonego przedłożył 
dowody, potwierdzające słuszność 
poglosek i w celu ostatecznego 
ujawnienia prawdy prosił o prze- 
słuchanie kilku świadków. 
Trybunał przychylił się do wy- 
wodów obrońcy i połecił sędziemu 
śledczemu przesłuchać świadków 
oraz dokonać wizji lokalnej. 
Sensacyjną tą sprawą zajął Się 
jeszcze wczoraj  nadprokurator 
lwowski p. Malina, który polecił 


dzieci, może doprowadzić do 
konsekwencji, za które składa 
z siebie odpowiedzialność. 


Prezes gminy żydowskiej po- 
seł Farbstein przesłał ten list do 
komisarjatu rządu w Warsza- 
wie, a ten ostatni przekazał go 
ministrowi spraw wewnętrz- 
nych, który ze swej strony za- 
mierza go przedłożyć radzie mi 
nistrów. 

Wskazują, że list ks. Niemiry 
został wystosowany akurat w 
w przeddzień wypadków. Iwow- 
skich. 


prokuratorowi w Złoczowie cofnąć 
akt oskarżenia przeciwko Rostoc- 
kiemn, a wznowić postępowanie 
śledcze przeciwko majorowi Ryl- 
skiemu o zbrodnię mordu dokona 
nego na osobie hr. Rylskiej. 
Ponieważ major Rylski żyje w 
ścisłej przyjaźni ze wszystkimi 
członkami sądu złoczowskiego, do 
przeprowadzenia procesu wydele- 
gowany zostanie sąd okręgowy w 
Przemyślu. 
LJ 


$tarcie Żaleski-ftresemann 


rozegra się dzisiaj 


MADRYT, 12 czerwca. — Po 
eałodziennej dyskusji i pouf- 
nych obradach postanowiono, 
że raport i konkluzje jego, o0- 
mówiene i wielokrotnie uzupeł- 
niane, wniesione będą na pu- 
bliezną sesję rady we czwartek. 

Wobec oświadczeń Streseman 
na, iż może akceptować raport 
po złożeniu zastrzeżeń i uzasad- 
nieniu swego stanowiska na pu- 


Zaleski oświadczył, że zastrzega 
sobie łakie samo prawo rezerw, 
które w razie potrzeby złoży w 
czwartek, zależnie od przebiegu 
dyskusji. 

Sprawa więc wyczerpana za- 
sadniczo, będzie jeszcze przed- 
miotem pertraktacji 1 dyskusji 
w czwartek. 


Briand również będzie prze- 


Eskarda zabawi w Polsce około: W czasie wczorajszej rozprawy |hlicznem posiedzeniu. minister | mawiał. 


Poszkodowane 
dzienniki 


„Kurjer Poranny“ 
i „Chwila“ 

Warsz. kor. (St. Gr.) telef.: 

Dowiadujemy sę, że w sprawie 
napadu na „Kurjer Poranny* śledz 
two jest w toku. Przesłuchany zo- 
stał student Wacław  Bylwestro- 
wiez. 

Do winy się nie przyznaje. Nale 
ży do korporacji „Sparta“. 

* *%* $ 


Redaktor naczelny „Chwili” 
lwowskiej dr. Hescheles ji posel 
Rozmaryn byli wczoraj u prezes: 
rady ministrów i ministra Spraw 
wewnętrznych w sprawie zdemolo 
wanej drukarni i redakcji „Chwi 


- Jakie szkody 
w Poznaniu 


spowodowały ekscesy 


uliczne 
Z Poznania donoszą nam: 
Szkody wyrządzone przez 


ekscesy w Poznaniu przedsta- 
wiają się dość pokaźnie. 

Według zestawień oficjal: 
nych manifestacje antyżydow 
skie trwały przeszło dwie gotlzi 
ny i wyrządziły nast. szkody w 
dzielnicy zamieszkanej przez ży 
dów: 

„W synagodze przy Wolni 
cy rozbitych jest 5 szyb wilraża 
wych, okutych w kraty metalo 
we. Dwie synagogi przy ul. Do- 
minikafiskiej mają potłuczone 
prawie wszystkie szyby, z teg 
w starej synagodze pobite są 
stare szyby witrażowe, dużej 
wartości. W domach mieszkal- 
nych, należących do gminy ży- 
dowskiej przy pl. Stawnym prą 
wie we wszystkich oknach są 
ślady kamieni. Przy ul. Żydow- 
skiej, Kramarskiej i Dominikań 
skiej w wielu sklepach wystawy 
są potłuczone, a przy ul. Zam- 
kowej w „Barze Angielskim* w 
legły  zupełnemu zniszczeniu 
wielkie szyby wystawowe, 


Min. Zaleski 


spędzi urlop we Francji 

Warsz. kor. (St Gr.) telsć.. 

Dowiadujemy się, że minister 
spraw zagranicznych p. August 
Zaleski bezpośrednio po sesji w 
Madrycie nda się do Francji na 
urlop wypoczynkowy. Wprost z 
urlopu uda się z wizytą do Buka- 
resztu. 


Ministerstwo reform 
ralnych 
r redukuje budżet 
o 12 i pół miliona zł. 
Warsz. koresp. (St. Gr.) tel. 
Dowiadujemy się, że minister- 
stwo reform rolnych redukuje 
swój budżet w wydatkach inwe- 
stycyjnych w r. b. o 12 i pół miljo 
na złotych. 


P. Jan Michalski 


burmistrzem m.Radomia 


Warsz. koresp. (St. Gr.) tel. 

Konkurs na stanowisko burmi 
strza m. Radomia został rostrzy* 
gnięty. Z pośród 14 kandydatów 
wybrany został p. Jan Miehalski 
b. prezydent m. Kalisza i były mi 
nister aprowizacj 
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Król egipski Fuad w Beriimie 


Capstrzyk, wykonany na podwórzu pałacu prezędenta 


przez orkiestry wojskowe. 


ay 


Zmiany w dypiomacji 


| NEUSTRELITZ, 12. 6. (Tel. wł.) 
| Nadprokurator dr. Weber, zażądał 
aukarmnia oskarżonych w sprawie 
| Jaknbowskiego w  nasiępnjący 
sposób: 

Przeciw oskarkonemu Augusto- 
|wi Nogonsowi — karę Śmierci, za 
| krzywoprzysięstwo na szkodę J% 
kubowskiege — 8 Imta ciężkiego 
|więzienia z pozbawieniem praw. 
| Przeciw ótkarżonemu Fritzewi 
|Nogensowi za udział w zbrodni z 


Rzeszy 


= Rehabilitacja Jakubowskiegi 


 Główneśo winowajcę czeka kara Śmierci 


więzienia, łącznie kara więzienia 2 
i pół lat. 

| Przeciw oskarżonej Koehler - 
|Nogensowej za pomoc w morder- 
stwie — 5 lat ciężkiego więzienia. 
a za ciężkie krzywoprzysięstwo z 
uwzglednieniem jego mikczemnoś- 
cs — 3 lata ciężkiego więzienia, 
łącznie 6 lat ciężkiego więzienia z 
pozbawieniem praw na 10 Ilat. 


Przeciw oskarżonemu 


Blogckę- | 


Król egipski (w fezie) ogląda lotnisko w Tempelhofie 


pod Berlinem. 


| W. ks. Syryl 

| zrzekł się tytułu cara 
W kołach rosyjskiej emigracji 

| monarchistycznej wielką sensację 

Ała wywołała decyzja w. ks, Cyryla 

| NASH Wzodzimierzowicze. pretendenta 

| |do tronu rosyjskiego. W ostatniem 


|  SBzoagólne poruszanie wywołał | zd m z 
| wniosek prokuratora, dotyczący swem piśmie do paryskiej rosyj- 


zachodzącej możliwości u- | 
| 


skiej rad archistycznej E 

Nogensowej, w stosunku do któ- r 1 Jacy „mofarchistyotnej z są 
cła; roślił. śe >yry! podpisał się jaka „wielki 
rej pr tor podkreślił, książę*, nie zaś jako „cari jak 


chowywała się ona w pierwszym 
procesie, jak furja przeciw Jakus | 
bowskiemnu, którego Śmierć ma 
|na swem sumienin. Wszyscy oskar 
| żeni, oświadcza prokurator, popet 


zwykł się podpisywać w. ciącm 
kilku ostatnich doi» * 


Zwiedzalcie 


nii krzywoprzysięstwo na szkodę | 


uwzględnieniem rawa o młodo- 


rowi za ciężkie krzywoprzysię- | Jakubowskiego, który nie byłby | 


chanych przestępcach — 2 lata |stwo karę 3 lat ciężkiego więzie- | stracony. gdyby przeciw niemm 
więnienia, a za krzywentzysięstwo | nia z pozbawieniem praw na 5 lat |nie świadczyły ich fałszywe żezna 


B. W. K. 


<a szkodę Jasubovsi!ego — rok 


i matychmiastowe aresztowanie 


nia. | 


w Poznaniu 


„Jan Karczewski, dotychczasowy 
kierownik konsulata Rzplitej w 
Wiedniu, przeniesiony na stano- 
wisko zastępcy konsula w Paryżu | 


Dzień wczorajszy W cyrku, 
|przy ul. Dąbrowskiego dostar- 
lezył licznie zgromadzonym wi- 
'dzom wiele — emocjonujących 
|momentów. 


Nie waina hronić 
honoru 


drogą popełnienia 
ciężkich przestępstw | Na pierwsze miejsce. wybija 
BUDAPESZT, (Ceps) |się wałka dwuch świetnych za- 

: paśników: mistrza Polski Sztek- 


śwelą expose, wWysloszoretu |; e: 
i x k : amatora chorwata Sti- 
posiedzeń 


oświadczył 
minister sprawiedliwości 


W 


Ci 
mt jednem z ostat 


ru i 


nich 


; ; a bora. 
«jmu  węgierskiopo, X 3 5 ` 

Obaj walkarze posiadają nie- 
| przeciętną siłę i duże znajomo- 
téci techniki zapaśniczej, to też 
[walka ta była niezmiernie cie- 
|kawa a publiczność z zapartym 
[oddechem śledziła każdy 


(chwyt zapaśników. 


Zsitway, 
że między inneem refomnani. które 
zamierza najbliższym czasie 
przeprowadzić. projektowane jest 
zuiesienie tych wszystkich  prze- 


w 


pisów, w myš! których pojedynek 
jtst na Węgrzech dopuszczalny.» 
Minister Zsitvay uważa, źe poje- 
dynek jest przeżytkiem. j że sy- 
slem broLienia honorn drogą po- 


Była to walka dwuch praw- 
dziwych sportowców. &hwyty i 
sytuacje zmieniały się jak w 
| kalejdoskopie. Obu zapaśników 


Walki francuskie w cyrku 


Sztekker — Stibor nie rozstrzygnięta 


Trzecią para na ringu byli: 
Kornatz — Szczerbliski, 


Przewaga przez cały czas wal 
ki Kornatza. Szczerbiński bronił 
się brawurowo, uległ 
17 minutowej walce, 
zwyciężył złamaniem mostu. 


Petrowicz — Kraus. Kraus 
dokazywał jak zwykle. 


minutach walki Kraus 


mimo rozpaczliwych wysiłków, 
nie.udaje mu się wyrwać z tego 
| morderczego chwytu. Po 5 minu 
tach bezskutecznych 
(Fian trzykrotnem uderzeniem 
|w dywan poddaje się. 


pełmiania nowych ciężkich przę- |Taz po raz publiczność nagra- 
s«lępstw stanowezo zasługuje IA ,dzała burza oklasków. 
potępienie, Węgierski kodeks kar-| Walka skończyła się na re- 


uy dotychczas nie uznawał gra- 
nienia. człowieka w pojedynku (a 
nawet zabicia) za przestepstwo 
Frzeciwko takiemu stanowi rzeczy 
występowano już niejednokrotnie, 
ale wszystkie próby w kiermmku 
anulowania odnośnych przepisów 
kodeksu karnego napotykały na 
wielkie trmdności przez wzgląd 
na obowiazujący wśród oficerów 
specjalny kodeks honorowy, Mini- 
ster Zsityay jest jednak przekota- 
ny, że i tę przeszkodą uda się mu 
Jm w czasie najbliższym nsunąć. 


| 

| 

|mis. 
Dalej walczyli Köhler — Spie 

waczek. 


Zmagania tych dwuch atle- 
tów dały galerji wiele powodów 
do interwencji w posfaci gwiz- 
dów i krzyków. Łagodny Kóh- 
ler umiejętnemi chwyłami mity 
gował bruiala Spiewaczka, któ- 
rega „temperament unosił czę- 
sto do chwytów  niedoózwolo- 
nych, za co otrzymał ostrzeże- 
nie sędziów. Walka zakończyła 
się wynikiem  nierezstrzygnię- 
tym. 


Po 22| skiego, 
dostaje | 
się w podwójnego nelsona. Po- przedstawiciele 


wysiłków oraz starosty Tułeckiego, człon- | 


Dfwarcie mostu W Tomaszowie 


Przebieg wczorajszej uroczystości 


| 
| Tomaszowski koresp. „Głosu |nie po poświęceniu odbyła się 


Porannego“ telefonuje: [próba wytrzymałości mostu. 


Wczoraj o godz. 12.00 w po- |która dała wyniki nadspodzie- 


jednak po łudnie nastąpiła w Tomaszowie wane, 
Kornatz |uroczystość 
imostu na rzece Wolbórce, zbu- '* 


otwarcia  noawega 


dowanego przez inż. Cedrań-| Jarmark weiniany 
przybyli | odbędzie 2 w Warsza- 
zł wie 24 b. m. 


województwa | i 
tódzkiego w osobach inż. Kara-| W dniu 24 b. m. odbędzie sig 
w Warszawie Z-dniowy dorocz- 


bińskiego i inż. Kurkowskiego. „r Biz > 
a > "lny Święłojański jarmark welnia 


k 5 t ny. Już obecnie napłynęła bar- 
ków BAZODYCI z prez. Wacła- |qzo znaczna ilość zgłoszeń, przy 
wem Smólskim na czele oraz|czem hodowcy wełny krajowej 


Na uroczystość łe 


| Dziś walczą: Pogrzeba — Bry|zaproszeni goście, agom duż POZ INA Ir 
ła, Kraus — Kóhier, Weiss =>; Wstęgę po krótkiem przemó. | opatem pi b pa 
|Stibor (rewanż na żądanie Weis | wjeniu przeciął naczelnik WY: | zw] tw p Si PE duż 3 cel 
sa] i Kornatż — Śpiewaczek |; 6: za Pp zgłosili również di uże ilośc 
(decydująca) działu budowlanego woj. łódz | wełny. 
| EZACAJ kiego inż. Karabiński. Nastep- K. 
' 909063003 06992060990099099%0999000690 
Pikantna farsa p. t. 
zósia plaga świata 
W roli tytułowej | Naste a 
król komików Hollywoodu GERREI MODI 
w Grand-Kinie 
s 
& 
we 


aa Aa a a a 6 


Romans 
sensacyjny | 
G. M uhlen-Szulte ga 4 


86) 


(Ciąg dalszy). 

Marietta była niezwykle ucie |raz pierwszy przy ślicznem biu- 
szona. Tej samej nocy chciała |reczku w swym prywatnym kan 
powtórzyć swą karkołomną wy |torze i przeglądała pocztę. Mię- 
prawę, ale szczęśliwy przypa- |dzy listami znajdował się list od 
dek jej tego zaoszczędził. Nad hrabiny, która żaliła się na Ma: 
wieczorem, akurat gdy  Bob|riettę i żądała, aby grubiańska 
znajdował się w drodze do cyr-|manicurzystka została zwolnio: 


dzie z Izabellą Loty siedziała po nie listów Marietta 
wytworny druk: 
„Izabelła Lotty 
i Romeo Bierfus 
mają zaszczyt zawiadomić 
swych zaręczynach *. 


po otrzymaniu poczty, 


otrzymała |staci Marietty? 
'|mu pierścień. 
o | przecież 


Tego przedpołudnia Marietta | bowi. 
natych: |sobie ową chwilę. 


kochała! 


Rudemu Uratowała 


Johnowi. 


wykupić, i wówczas odda go Bo 
Jak cudnie wyobrażała 


kn, Marietta- wróciła do domu.|na z posady. Marietta odpowie |miast kazała, swej sekretarce | Teraz wszystko przepadło. 
Gdy wstępowała na schody, za- |działa przesłaniem zawiadomie |wyjść z kantoru. Po chwili Swą własność otrzyma Bob z 
trzymał ją ojciec. Żona Johna |nia o tem, że objęła salon pani|drzwi, któremi wyszła sekretar: powrotem; będzie pracowała 
leżała w łóżku cierpiąca, ojciec |Fanchon i obiecuje nadal obcho|ka, otworzyły się i ukazała się dzień i noc, póki nie odrobi 


prosił Mariettę, aby zajrzała do |qzzć się z klijentełą tak, jak do- 
chorej. tychczas. W stosunku do Izabel 

Dziewczę momentalnie pobie |li Loty przesłanie tego zawiado. 
gło do mieszkania Rudego mienia było wielką złośliwością 
Johna. Gospodyni zapłakana| Hrabina nie pozostała dłużna 
skarżyła się na potrawy, goto- Nie brakowało jej sprytu i odra- 
wane przez Almę. Teraz z cho- |zu odgadła, gdzie się znajduje 
rym żołądkiem wypadnie jej pięta Achillesowa — Marietty 
chyba umrzeć z głodu, bo po-| Wkrótce po pierwszej wymi» 
traw, sporządzonych przez ku- 
charkę, jeść nie będzie. Może 
dóbra Marietta zechce przyrzą- 
dzić dla niej zupkę mleczną, a 
będrie jej wdzięczna do grobo- 
wej deski. 

Marietta pobiegła do Kuchni 
i postawiwszy rondelek na ma- 
szynce gazowej, — włożyła ko- 
pię pierścionka do skrytki, t. j. 
do garnka, ukrytego w paleni: 
sku. Mając głowę zajętą pier- 
ścjonkiem, zamiast cukru wzię: 
ła soli i zupa okazała się fatal- 
na. 

— Na pomoc! Trucizna! — 
krzyknęła pacjentka po sprobo- 
waniu pierwszej łyżki. 

A gdy Alma przybiegła z do- 
łu, pani Johnowa dodała: 

Co to za straszna osoba, ta 
Marietta! Chciała mnie otruć, 
aby potem móc wyjść za Johna! 

Obwiniona nie słyszała już 
tych zarzutów. Znajdowała się 
w drodze do jubilera, któremu 
chciała donieść o odłożeniu ko- = z 
pji pierścienia na właściwe miej Salon pięłemości 
scè. Marietta siedziała w pięknym” stach noszą pocałunki 

Przez następne dni żyła w go |foteliku rokokowym. 
tączkowem oczekiwaniu. 
ler wyjechał zagranicę, i tam za parła na kolanie. Małe 
mierzał zastawić pierścień u |kąsały zgrabne paluszki. 
znajomego bankiera. Pierścień| Co się stało temu panu, że winni obchodzić się z nićmi, jak 
oceniał na 100 tysięc” dolarów i |nagle zaręczył się z Izabelią Hals książką z wypożyczalni. Czy- 
przypuszczał, że otrzyma pod za ty? Czy stracił wzrok? Czy nie ta się ją przez kilka godzin, cho 
staw klejnotu trzecią część tej widział, że hrabina jest bez-|cisż na kartkach znajdują się 
sumy. Po usilnych staraniach wstydnicą, dążącą jedynie do odciski palców innych abonen- 
udało mu się przeprowadzić usidlenia jaknajwiększej ilości|tów, ale nikt jej nie wypożycza 
swe zamiary. Otrzymał przeszło mężczyzn i nie cofającą Ssię|z biblioteki na całe życia. 

30 tysięcy dolarów. Po powro- ,przed niczem dla osiągnięcia ce| (zy Bob o tem wszystk'em 
cie rozpoczął pertraktacje z pa- lu. Przecież zdradzała ona nie wiedział? Napewno nie wie- 
nią Fanchon i po upływie tygo: |swych mężów z przyjaciółmi do dział Ten wielki mężczyznay 
dnia Marietta była właścicielką mu, a przyjaciół domu z kamer jktóry jej zarzucał głupotę, był 
najelegantszego salonu de Beau- |dynerami! Kobiety są rzeczywi: |sam wielkim dzieciakiem. Czy 
te w mieście. ście wstrętne, ich serce jest klu- nie powinien był zauważyć, ja- 
Następnego dnia po przygo-|bem, a ciało restauracją. Na u-|ki skarb zsyła mu nieko w por 


wyrazem w wielkich oczach. 


dla cesarzowej chińskiej. 
Drzwi zamkreły 
skiem, 
Uderzenie ich. było tak silne 
iak grzmot po błyskawicy. 


gn (yal IN 
i ENT 
są 


AZ 
iR 


i ZS 
ft [BaP 


Al 
AU O 
(L 


„Byt to młody”człowiek, wysoki i szeroki w ramionach... 


ROZDZIAŁ XXXIII. 


ząbki ich obietnic nie trwa nawet 


Niema jej dła nikogo, nawet 


się z trza- 


w nich główka młodej szefowej tych pieniędzy. 
z nastroszonemi włosami i złym inne 


przez jedną noc. Mężczyźni po- |czekalni, 


Ale wszystkie 
plany rozpadły się wni- 
wecz. 

Marietta podniosła się. Buzia 


| jej pod wpływem troski zbladła. 
'a na jednym policzku miała 


czerwoną plamę, wyciśniętą 
przez piąstkę, na której się opie 
rała. Na długich. czarnych rzę- 
sach lśniły łzy. Marietta pode- 
szła do lustra i uporządkowała 
włosy, czerwoną pomadką zary 
sowała usteczka. 

— Bob zobaczy, co będzie z 
tego miał! — mruknęła. 

Następnie otworzyła drzwi i 
z poważnym wyrazem twarzy i 
groźnie ściągniętemi brwiami 
stanęła na progu. 

Przez korytarz udała się do 
poczekalni, w której siedziały 
klijentki jej salonu piękności. 
Spieszyły one tutaj z najrozma- 
itszemi skazami, grożącemi ich 
piękności. 

Siedziały w aromatycznych 
kąpielach, brały prysznice, od- 
dawały swe ciało doświadczo- 
nym rękom masażystek. Wszy: 
stkie one były wyznawczyniami 
smukłości i wszelkiemi drogami 
dążyły do jej osiągnięcia. Niena 
widziły wszelkich zaokrągleń i 
starały się za każdą cenę pozba- 
wić się jakichkolwiek oznak 
starości. 

Z rąk masażystek  spieszyły 
chłopczyce do kabin fryzjer- 


całego skich. Pod nielitościwemi ręka: 
Założyła, świata. Spojrzenia ich kłamią, a|mi mistrzów nożyczek spadały 
Jubi- | nogę na nogę i prawy łokieć o- |słowa są fałszem. Prawdziwość na podłogę złote i czarne loki. 


Marietta znajdowała się w po 

gdy nagle usłyszała 
rozmowę w westibulu. 
Na dół, do salonu, w którym 
sprzedawała najrozmaitsze ko- 
smetyki, wiodły szerokie, okrą: 
głe schody. Temi schodami scho 
dziła na dół Marietta. 


Nagle zatrzymała się. Ujrzała 
jakiegoś pana, chodzącego duże 
mi krokami między rozstawio- 
nemi po sklepie stolikami. Był 
to młody człowiek, wysoki i 
szeroki w ramionach. Twarz je 
go składała się z samych linji. 
Usia tworzyły kąt prostu, a 3 


głośną 


Jak bardzo go! 
Zapałaciła jego długi głądające jak małe kawałki eu 


Pewnego dnia, 
będzie mogła klejnot Blond włosy miał gładko zacze 


skie wargi odsłaniały zęby, wy 


kru. Na kanciastym nosie tkwi 
ły okulary w rogowej oprawie. 


sane ku tyłowi. Z niskiego koł- 
nierzyka wyłaniała się długa. 
chuda szyja sępa. 


Miał na sobie płaszcz z mięk 
kiej wełny. w duże kraty, z na- 
szytemi kieszeniami i guzikami 
wielkiemi, jak spodeczki. 


— Nie pojmuję, dlaczego par 
stwo nie posiadacie preparatów 
Kinkeldorpa — żalił się niezna- 
jomy, spacerując wciąż po skle 
pie. — Boże drogi, co to 
wstrętne miasto! Byłem już w 
dziesięciu sklepach i nikt nie 
zna Kinkeldorpa. Dlaczego nikt 
nie zna Kinkeldorpa? Gdy przy 
jeżdżam do Colombo, Singapn- 
re, Batawji, każdy tubylec wie. 
kim jest Kinkeldorp. Nawet w 
zaroślach australijskich i dżun- 
glach Indji, co trzecie drzewo u 
każe panu ogłoszenia, polecają- 
ce preparaty Kinkeldorpa. „Kin 
keldorp - Soap is the first im 
the world! Tę mądrość głoszą 
rajskie ptaki w Meksyku, mara 
bu w Kalkucie i wróble w Lon: 
dynie. W jaki sposób kraj ter 
może istnieć bez mydła Kinkel: 
dorpa? Proszę zawołać właści: 
ciela, chcę go zapytać, dlaczego 


za 


nie ma w swym sklepe mydła 
Kinkeldorpa? 
Marietta powoli zeszła m 


schodów, Stanęła przed olbrzy- 
mim amerykaninem i podniosła 
głowę w górę. 


— Prawdopodobnie pan jest 
panem Kinkeldorp we własnej 
osobie, — rzekła. 


Nieznajomy zatrzymał się 1 
spojrzał na Marietię z otwarte: 
mi ustami. Twarz jego wyraża- 
ła zdumienie. Przez chwile mil- 
czał, poczem rzekł: 


— Yes indeed, jestem Kim 
keldorp, Maurice Kinkeldorp z 
firmy Kinkeldorp - Gompagny, 
Fifih Avenue, New - York. W 
waszym kraju niema porządne: 
go mydła, ale zato są twarze tak, 
piękne, jakby myły się tylko my 
dłem Kinkeldorpa. 


Wyjał prawą rękę z głębokiej 
kieszeni swego palta; dłoń jego 
w skórkowej rękawiczce była 
tak duża, jak rakieta. Dotknał 
nią szybko policzka Marietty. 
Dziewczę cofnęło się wtył. 


(d. c. n) 


Lisf nominacyjny 


Jak już donosiliśmy, władze 
rządowe zamianowały na miej- 
sce dotychczasowego zarządu 
kasy chorych komisarza rządo- 
wego w osobie p. Eugenjusza 
Łopuszańskiego. W zwiazku z 
powyższem p. Łopuszański o- 
trzymał oriegdaj od okręgowe- 
go urzędu ubezpieczeń w War- 
szawie następujące pismo: 

„Na mocy art. 100 ustawy z 
dnia 19 maja 1920 roku oraz 
rozporządzenia ministerstwa 
pracy i opieki społecznej z dnia 
27 marca 1922 r. okręgowy u- 
rząd ubezpieczeń w Warszawie 
ustanawia pana komisarzem 
kasy chorych m. Łodzi na miej- 
sce zawieszonych władz tej ka- 
sy. Za wykonanie czynności ko- 
misarza będzie pan pobierał z 
funduszów kasy chorych m, Ło 
dzi ryczałtowe wynagrodzenie 
w wysokości zł. 3.500 (trzy ty- 
since pięćset) miesięcznie. 

W razie podróży w sprawach 
służbowych poza obręb kasy 
chorych m. Łodzi, przysługuje 
panu prawo do pobierania 
zwrotu kosztów podróży i djet 
wedlug norm określonych w roz 
porządzeniu rady ministrów z 
dnia 19.1X 1927 r. dla urzędni- 


ków państwowych 4 stopnia 


Kino 


Dziś nadzwyczajna 
w premjera! = 


Najnowsze opracowanie epokowego 
filmu 


ATLANTYOA 


13.VL — GŁOS PORANNY —1929. 


DLACZEGO MIĄNOWANO KOMISARZA W KASIE CHORYCH 


Uzasadnienie okręgowego urzędu ubezpieczeń w Warszawie podaje jako 
motyw niewypełnienie zarządzeń podinspekcyjnych tego urzędu 


służbowego z funduszów kasy 
chorych m. Łodzi. 

Sprawy, księgi i majątek ka- 
sy chorych m. Łodzi przejmie 
pan protokularnie od dotych- 
czasowych władz  autonomicz- 
nych kasy. 

Prawa i obowiązki pana, ja- 
ko komisarza kasy chorych m. 
Łodzi normuje powołana wyżej 
ustawa (art. 66, lit. b, d, e, f) i 
73-79 oraz polecenie władz nad- 
zorczych. 

Reskrypt niniejszy obowiązu- 
|je do ewentualnego odwołania 
względnie do dnia ukonstytuo- 
wania się władz autonomicz- 
nych kasy chorych m. Łodzi. 
W obu powyższych wypadkach 
ustaną niezwłocznie uprawnie- 
nia, wynikające dla pana z ni- 
niejszego reskryptnu'*. 


Zawieszenie zarządu 
W UTZĘdOWAMIU 


| Okręgowy urząd ubezpieczeń 
w Warszawie za nr. 6931-II do 
|zarzadu kasy chorych m. Łodzi. 

„Na skutek wyników inspek- 
cji kasy chorych m. Łodzi, prze 
prowadzonej przez okręgowy 
urząd ubezpieczeń 


w Warsza- 
wie w dniach 14—19 stycznia 
r. b. O. U. U. na podstawie art. 
100 ustawy z dnia 19 maja 1920 


świata 


Potężny dramat egzotyczny 


mum według 


powieści mmm 


PIOTRA BENOIT. 


W rolach głównych: 


W rolach głównych: 


PRZEPIĘKNA 


Stanisława Napiórkowska 


i wytworny Jean Angelo. 


ORKIESTRA POWIĘKSZONA! 


Na pierwszy seans codziennie od 4.15 do 5.80 pp. 
w soboty i niedziele od 1.30—3 po poł. wszystkie 


miejsca 


po 50 gr. 


Kimo w ogrodzie 


Uwaga. W razie niepogody seanse na sali. 


roku o obowiązku ubezpiecze- 
nia na wypadek choroby, zawie 
sza niniejszem w czynnościach 
zarząd kasy chorych m. Łodzi 
a to na skutek niewykonania i 
częściowo nieprzyjęcia do zasto 
sowania się przez zarząd kasy 
zarządzeń  podinspekcyjnych, 
wydanych przez urząd pismem 
z dnia 25 marca b. r. za Nr. 
3964-11. Jednocześnie urząd, na 
podstawie art. 100 ustawy z dn. 
19 maja 1920 roku mianuje ko- 
misarza kasy chorych m. Łodzi 
z uprawnieniami,  określonemi 
cytowaną wyżej ustawą z dnia 
19 maja 1920 rokn i słatutem 
kasy chorych dla zarządu, w o- 
sobie p. Eugenjusza Łopuszań- 
skiego, w celu przeprowadzenia 
w życie niewykonanych przez 
zarząd kasy zarządzeń podin- 
spekcyjnych urzędu. 

Nowomianowanemu komisa- 
rzowi kasy winien zarząd prze- 
kazać sprawy i majątek proto 
kułem  odbiorczo - zdawczym 
natychmiast po przybyciu komi 
sarza do Łodzi. 


Od decvzji, zawartej w ustę- 
(pie pierwszym niniejszego res- 
|kryptu przysługuje zarządowi 
|kasy chorych prawo odwołania 
|sie do głównego urzędu ubezpie 
czeń za pośrednictwem okręgo- 
wego urzędu ubezpieczeń w ter- 
minie do dni 14 ed daty otrzy- 
mania niniejszego przez kasę 
chorych m. Łodzi. 


Zaznacza się przytem, że sto- 


4 |sownie do reskryptu minister- 


stwa pracy i opieki społecznej, 
z dnia 1 czerwca 1926 r. nr. 
20 U.III — środki prawne, wno 
szone do głównego urzędu u- 
bezpieczeń przeciwko zarządze- 


sj |niom lub decyzjom okręgowych 


urzędów ubezpieczeń nie mają 


w mocy wstrzymującej. 


(Uzasadnienie O. U. U. 


Fakt niewykonania zarządzeń 


F władzy nadzorczej, do których 
Fi wydawania jest ona uprawnio- 
S na na mocy art. 100 ustawy, sta 
| nowi niewątpliwie przestępstwo 
f ze strony zarządu kasy. Zanie- 

m 


Przy dolegliwościach żołądko- 
wych, zgadze, osłabieniu łaknienia, 
obstrukcji, ucisku w okolicach wą- 
troby, złem samopoczuciu, drżeniu 
kończyn, senności szklanka naturalnej 
wody gorzkiej Franciszka-Józefa dzia- 
ła szybko i ożywczo na osłabione 
trawienie. Sprawozdania lekarskie z 
krajów podzwrotnikowych chwalą wo- 
dę Franciszka-Józefa jako cenny 
środek domowy przeciwko czerwonce, 
jak również przeciw chorobom żo- 


e | ladka, występującym na skutek malarii. 


ZE STOW. ART. „START“ 

Dziś o godz. 7-ej w. nastąpi 0- 
twarcje wystawy zrzeszonych arty 
stów plastyków „Startu“ w lokalu 
przy ul. Piotrkowskiej 74 ( I pię- 
tro). 

Wystawa obejmuje najnowsze 
prace następujących artystów: Hil 
Jera, Finkelsztajna,  Hirsztanga, 
Kownera,  lI.ipińskiej, _ Szpigla, 
Strzemińskiego i Wippla. Wysta- 
wa otwarta codziennie od godz. 
1Ć rano do 10 wieczorem, 


chanie wykonania zarządzeń, 
zmierzających do uzdrowienia 
finansów kasy stanowi narusze- 
nie obowiązków, jakie na za- 
rząd kas chorych nakłada art. 
73 ustawy, wskazanej wyżej. 
Niewykonanie oraz nieprzyję- 
cie przez zarząd kasy chorych 
zastosow. się do zarządzeń urzę 
du zawartych w punktach 1, 2, 
3, 5, 10, 11, 13, 14, 15, 17, 20, 
21, 22, 23, 25 i 28 pism urzędu 
z dnia 25 marca r. b. nr. 3964-II 
nie może być traktowane ina- 
czej niż jako sprzeciwienie się 
zarządzeniom władzy nadzor- 
czej i działanie ma niekorzyść 
kasy. 

Nadto zarząd kasy  przekro- 


Nr. 129 


czył uprawnienia, nadane nu 
art. 78 powołanej wyżej usta- 
wy przez czynienie wydatków 
na cele nieobjęte art. 88 tejże 
ustawy. HRA 

Powyższe fakty zmuszają w 
rząd do skorzystania z przysłu- 
gujących mu ustawowych w 
prawnień i zawieszenia zarządu 
kasy chorych m. Łodzi w jego 
czynnościach z równoczesnem 
mianowaniem komisarza rządo- 
wego dła wprowadzenia w ży- 
ce niewykonanych przez zarząd, 
zarządzeń podinspekcyjnych on) 
raz uporządkowanie spraw $ fl» 
nansów Kasy*, 

5 B. Siwik, 

dyrektor“. 


i Ę 


Listy do 


Szanowny Panie Redaktorze! 

Uprzejmie proszę redakcję „Gło 
sn Porannego* o udzielenie miej- 
sea poniższym dodatkowym wyjaś 
pieniom- 

Po ukazaniu się mojego  [istu 
otwartego do Pana Inspektora pra 
cy w Łodzi w sprawie naruszeń 
przepisów o ochronie + pracy sto- 
sowanych w fabryce  czekołady 
w Łodzi „Arkadja* — właściciel 
tej fabryki poczuł się listem tym 
dotknięty i zadał w dn. 5 b. m. 
w liście do redakcji „Głosu Po- 
ranego* kłam treści moich oskar- 
żeń. 

Wiadome mi jest, że w między- 
czasie”p. Inspektor pracy przepro- 
wadził dochodzenie w poruszonej 
przeze mnie sprawie, zbadał od- 
nośnych świadków i przypuszczam 
że stopień słuszności uczynionych 
p. Rozensztajnowi zarzutów został 
przez p. Inspektora dostatecznie 
wyświetlony. Dziwi mnie więc 
dlaczego p. Rozensztajn nie poda- 
je do publicznej wiadomości decy- 
zji wzgl. orzeczenia odnośnych 
miarodajnych czynników, któraby 
zawierała dowód niewątpliwy nie- 
słuszności zarzntów. — P. Rozen- 
sztajn, który tak dba o swą opinię 
powinienby wszełkiemi Środkami 
dążyć do tego, aby dochodzenie zo 
stało jaknajdokładniei przeprowa- 
dzone. 

Myli się p. Rozensztajn, twier- 
dząc, że ja lekkomyślnie wierzę 
skargom młodocianych pracownie 
i nie wnikam w szczegóły. 

Poszkodowana Zboralska nie 
zgłosiła się do mnie, aby złożyć 
skargę, nie myślała z pewnością 
wcale, że zrobię z przypadkowo 
usłyszanych szczegółów użytek, 
dlatego nie miała powodu, aby 
zmyślać. Żale swoje potwierdza o- 
na w całej rozciągłości į chociaż 
p. Rozensztajn twierdzi, że u nie- 
go wogóle nocnej pracy niema, 
więc nie mógł proponować dziew- 
czynie, aby za 50 gr. pracowała w 
nocy, to Zboralska i inne pracowni 
ce twierdzą, że przynajmniej w 
tym okresie, kiedy Zboralska tam 
pracowała, co tydzień pracowano 
w fabryce w nocy z soboty na nie 
dzielę. 

Chociaż p. Rozensztajn twierdzi, 
że o godz. 19-ej zakład jego zo- 
staje zamknięty, więc nikt tam 
dłużej, niż od 9-ej do 19-ej (za 5 
zł. na tydzień!) nie może praco- 
wać, to jednak wtajemniczeni 
twierdzą, że sklep zostaje zamknię 


twierdzi, że po zakończenia prany 


cjciec zabrał z fabryki dziewczynę 
tylko on ją wydali sa brak pik. 
ności Chociaż szczegół ten nię po 
siada znaczenia, te jednak Zboral 
ska twierdzi, że brak pilności pore 
gał na domaganin się dodatkowej 
zaipłaty ta wiećżorie godziny i to” 
zpowodowało wymówienie jes miej 
sca, gdyż ojciec nie chciał jej po- 


pokrzywdzonym, 
marniejącym w znojnej pracy dzia 
wczętom, czy dojrzałym ludziom, 
stojącym na czele przedsiębiorstw 
cieszących się dobrą  opinją — 
więc pozwalam sobie jednak tyla 
miejsca zająć temi wyjaśnieniami. 

Na zakończenie, chciałbym jesz ” 
cze zaznaczyć, że z fprmy listu p 
Rozensztajna wnioskuję, że chcial 
by on bliżej mnie poznać, nazywa 
jąc mnie bowiem  „niejakiś dm 
Kon“ daje do zrozumienia, że mi 
ło byłoby mu wiedzieć dokładniej. 
kto się ukrywa ra tem wielomó: 
wiącem nazwiskiem kto jest jego 
kontrpolemistą. Otóż pozwolę so- 
bie na tem miejscu udzielić p. Ro- 
zensztajnowi szczegółów dotycz% 
cych moich personalji: mieszkam 
przy ul. 6-go Sierpnia 3, jestem le- 
karzem chorób dziecięcych, asy- 
stentem szpitala dla dzieci imie- 
nia Anny Marji, członkiem zarzą 
du Łódzkiego Oddziału Twa Pe- 
djatrycznego w Warszawie į nam 
kowym współpracownikiem Tygod 
nika „Prawda“, 

Proszę Szan. Redakcję o nietrak 
towanie ostatnich wierszy za dąże- 
nie do korzystania z bezpłatnej re 
klamy na łamach pisma Sz. P., « 
tylko za chęć pozbycia się niewy 
raźnego epitetu „„niejakiś*. 

Dziękując za udzielenie gościny 
powyższym wywodom ji przepra- 
szając za mimowolną ich rozwle 
kłoś kreśle się z poważaniem 


Dr. Józef Kon 
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"aomi Weie. Wynagrodzenie dla powołanych na ćwiczenia 


REMONT ŁAŹNI MIEJSKIEJ |Prawo do płatneśo urlopu jesi zupełnie miczalcżne od czasu 
przebyłeśo w wojsku 


Z powodu rozpoczętego remontu 
w I miejskim zakładzie kaąpielo- 
wym przy ul. Wodnej 25 — kąpie 
le w łażni rzymskiej tegoż. zakła- 
du będą nieczynne od dnia 12 do 
27 b. m. włącznie. Natomiast wan 
ny Ii II klasy oraz jedna sala na- 
tryskowa czynne będą normaltie. 


96 NIEDBAŁYCH KAMIENICZ- 
NIKÓW 

Na wniosek wydziału  zdrowot- 
ności publicznej starostwo grodz- 
kie ukarało grzywnami od 20 do 
50 zł. dziewięćdziesięciu sześciu 
właścicieli nieruchomości za utrzy 
mywanie posesji w stanie antysa- 
nitarnym. 


1450 NOWYCH NAUCZYCIELI 
Ministerstwo W. R. i O. P. pole- 
ciio kuratorjom szkolnym zaanga- 
żowamie w czasie wakacji r. b. no- 
wych nauczycieli dla szkół po- 
wszechn. W związku z rozszerze- 
niem sieci szkolnictwa powszechne 
go zaangażowanych będzie 1450 
nowych nanczycieli. |, p) 


\ 
POSIEDZENIE ZARZĄDU GMI- 
NY ŻYDOWSKIEJ, 

Na onegdajszem posiedzeniu za- 
tządu gminy żydowskiej w Łodzi 
uchwalono wysłać do gminy ży- 
dowskiej we Lwowie depeszę wv 
rażającą współczucie z powodu 
tamtejszych ekscesów. 

W depeszy tej gmina żydowska 
zaprotestowała przeciwko wypad- 
kom i stwierdziła z zadówoleniem 
że władze państwowe stały na wy 
sokości swego zadania i uczyniły 


| 


zadość sprawiedliwości. starając. 


się zajścia zlikwidować. 
zarząd gminy żydowskiej przyjął 
w trzeciem czytanin budżet sun 
sydjów dla poszczególnych insty- 
tncji. 


Wieeprezydeni 
Rapalski 


wyjeżdża do Warszawy 


W dniu jutrzejszym wyjeżdża 
do Warszawy p. wiceprezydent 
St. Rapalski, celem wzięcia u- 
działu w charakterze reprezen- 
tanta samorządu łódzkiego w 
posiedzeniu zarządu związku 
miast polskich. 

Pozatem p. wiceprezydent Ra 
palski będzie interwenjował w 
sprawach miejskich w minister 
stwach spraw wewnętrznych, 
orzemysłu i handlu i robót pu- 
slicznych. 


Groch i kartofle 


otrzymują pracownicy 
„Kochanówka* 


Między personelem domu dla 
umysłowo chorych w Kocha- 
nówku a dyrekcją powstał za- 
targ na tle ekonomicznem. 

Pracownicy domagają się pod 
wyżki, dawno już im obiecanej, 


lecz dyrekcja podwyżi tej dać 
nie chce. 
Pozatem pracownicy prosili 


związek prac. inst. użyteczności 
publicznej o interwencję w spra 
wie lepszego traktowania ich 
przez dyrekcję. 

Uskarżali się przytem na je- 
dzenie, które składa się prze- 
ważnie z grochu i kartofli. 


Pozatem. 


a O W 


| 
| 
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lim „PALACE” xl 


PIOTRKOWSKA 108. 


Na pierwszy seans codz. od 4.30—6 pp. i w soboty 
i niedz. od 12—3 wszystkie miejsca po 50 gr. i 1 zł. 


Według art. 19 rozporządzenia 
prezydenta Rzeczypospolitej o u- 
mowie o pracę pracowników umy- 
słowych, w razie niemożności peł- 
nienia przez pracownika- obowiaz- 
ków wskutek powołania go na ćwi 
czeria wojskowę' rezerwy... pra- 
cownik ów zachowuje przez okres 
trzechmiesięczny prawo do wyn:t- 
grodzenia w całości, chyba, że w 
ciągu trzech miesiecy umowa 0 
pracę ulegnie rozwiązariu wskn- 
tek upływu czasu, wskutek nukoń- 
czenia okresu wykonania określo- 


nej roboty, na który umowa zosta | łany do ćwiczeń. Pracownik zacho | prawo do wynagrodzenia do dn. 


„alikwidowany” kolporfer Z0-złolówek 


5 laí ciężkiego więziemia za puszczanie w obieg 
fałszywych pieniędzy 


ła zawarta lub wskutek wypowie- 
dzenia, dokonanego przed powoła- 
niem na ćwiczenia rezerwy. 
Przykład I. Pracownik umysło- 
wy został zaangażowany na cza: 
do dr. 1 października 1929 r. Zo- 
stał on powołany z dn, 1 lipca 1929 
r. na ćwiczenia wojskowe rezerwy, 
które trwały do dn. 1 sierpnia 1929 
r. Pracownik zachowuje prawo do 
wynagrodzenia za czas ćwiczeń. 
II. Pracownik został zaangażowa 
ny na czas do dr. 15 lipca 1929 r. 
lasy 1 fipca 1929 r. zostaje powo- 


Do sklepu Reginy Kowalczyk że jest to 36-letni Tomasz Smacz 


(Rzgowska 101) 


mężczyzna. który kupił pudeł- | 


ko zapałek i dwie bułki, płacąc 
20 złotych — banknotem. 


Kowalczykow:. stwierdziła, że 
baniznoł jest fałszywy. Osobnik 
W między- 


ów usiłował zbiec. 
czasie przechodził tamtęc-- wy- 
wiadowca nołicji Florkowski 


peni aresztował nieznajomego. 


Podczas rewizji u nieznajome banknot. 


i 
widząc zbiegowisko przed skle- 


przybył jakiś ny. 


| Smaczny wviaśnił, że þan- 
iknot otrzymał od nieznajomego 
jkupca za sprzedane meble w 
mieszkaniu swem. Okazało się 
jednak, że Smaczny żadnych me 
bli nie sprzedawał. Podczas ba- 
dania Smacznego wzywano po- 
licje na ulicę Rzgowską, gdzie 
jakiś 
w obieg fałszywy 


. * - | P 7, = 
ao nie podejrzanego sie znale- zorcę domu Antoniego Pawłow- 


ziono. przyczem 


> Tragiczny 


18-letni chłopiec spadł 


Mieszkańcy domu przy ulicy 
7 byli świadkami 
tragicznego wypadku jaki miał 
miejsce wczoraj około godziny 
10 rano. Do posesji tej przybył 
do swego kolegi 18-letni Izrael 
zamieszkały przy 
Znalazłszy 
się na III piętrze klatki schodo- 
czując 
omdlenie. W celu poratowania : 
zbliżył się do okna klatki|w którym w dwie godziny 


Kilińskiego 


Guterman, 
ul. Podrzecznej 29. 


wej Guterman osłabł, 


sie 


stwierdzono, skiego, który usiłował puścić w 


osobnik usiłował puścić 
20 złotowy 
Zatrzymano tam do- 


1 sierpnia 1929 r. 

Zaznaczyć należy, że wypowie- 
dzenie nie może nastąpić w czasie 
trwania ówiczeń (art, 29). 

Prawo do płatnego urlopu jest 
całkiem niezależne od prawa do 
wynagrodzenia za czas odbywania 
ćwiczeń wojskowych, A więc, sko- 
ro po ukończeniu ćwiczeń, pracow 
nik ma prawo do' urlopu, uzasadnia 
Le sześciomiesięczną lnb roczną 
pracą, może on domagać się tego 
urlopu, jakkolwiek już przedtem 
był nieczynny wskutek odbywania 
ćwiezeń. — Nieczynność w zakła- 
dzie wskutek odbywania ćwiczeń 
nie uważa się za przerwę w umo- 
wie pracy. 

Należy pamiętać, że mowa tylko 
ò powołanin na ćwiczenia rezer- 
wistów nie zaś osób nieprzeniesło- 
nych do rezerwy. W ostatnim przy 
padku umowa rozwiązuje się. 

Robotnicy ‘pracownicy fimyczmi) 
nie mają prawa do wynagrodzenia 
za trzas ćwiczeń wojskowych re- 
zerwy. Natomiast pracodawca nie 
ma prawa wypowiadać im umowy 
o pracę w czasie między chwilą po 
wołania na ćwiczenia wojskowe 
rezerwy a końcem odbycia tych 
ćwiczeń. Oznacza to. że po odhby- 
cin ćwiczeń robotnik zachowuje 
prawa do pracy. — To co było po- 
wiedziane wyżej a urłopach pra- 
cowników umysłowych dotyczy 
również robotników (mutati mu- 
tandis), 


wuje prawo do wynagrodzenia do 
dn. 15 lipca 1929 r. 

IM. Pracownik został zaangażo 
wany do dn. 1 lipca 1929 r. W tym 
dniu został powołany na ćwiczenia 
Nie zachowuje or żadnych praw 
do wynagrodzenia. 

IV. Pracownikowi. zaangażowa- 
nemu na czas nieokreślony, wypo- 
wiedziano posadę, tak iż kres 
trzymiesięczny kończy się 2 dn. 
1 sierpnia 1929 r. Pracownik zosta 
je powołany do odbycia ćwiczeń z 
dn. 1 lipca 1929 r. Zachowuje on 


obieg 20 złotowy falsyfikat. Pa 
włowski wyjaśnił, że przed hra- 
mą zauważył jakiegoś osobnika, 
który sprowadzony przez wy- 
wiadowcę wyjął z kieszeni 2 
banknoty 20-złotowe i rzucił mu 
pod nogi, które też podniósł. 

W dniu wczorajszym stanął 
przed sądem okręgowym To- 
masz Smaczny. 

Sąd skazał Tomasza Smacz- 
nego na 5 lat ciężkiego więzie- 
nia z pozbawieniem praw. (p) 


owi fo Z A ZZ RZEKA. AL ADZ DZA Zn RZ AREK 


wypadeń 


na bruk z lll-go pietra 


łował zaczerpnąć świeżego po- 
wietrza. W chwili silnego prze- 
chylenia się na oknie, dostał 
zawrotu głowy i straciwszy rów 
nowagę spadł z okna ma bruk 
podwórza. Niezwłocznie powia- 
domiono miejskie pogotowie ra- 
tunkowe, którego lekarz po 
|przybyciu na miejsce stwierdził 
połamanie kości i wstrząs móz- 
gu. Odwieziono go do szpitala, 
po 


schodowej i wychylając się usi- wypadku zmarł. (p) 


Resulacia Rudy-Pabianickiej 
Magistrat rozsprzedaie place po cenach 
przystępnych 


Do szeregu miast przeprowadza- 
jacych bądź planujących regulację 
zaliczyć należy Rudę Pabjanicką. 
Magistrat tego miasta sporządził 
już dawno plany regulacyjne, któ- 
re stara się jaknajpośpieszniej n- 
rzeczywistnić. Regulacja Rudy Pa 
bjąnickiej jest jedną z naczelnych 
trosk władz miejskich. Miasto po- 
siada wielką ilość wolnych i nieza 
budowanych placów, które w chwi 
li obecnej leżą w centrum miasta, 
przysparzają wiele kłopotu j prze- 
szkadzają regulacji. Magistrat po 
stanowił place te sprzedać. Lwia 
część ich została już nabyta przez 
csoby prywatne, a pozestała ilość 
ma być rozsprzedana po cenach 
przystępnych. Władzom miejskim 
zależy na tem, ażeby na rózsprze- 


W rolach 
głównych: 


Dziś i dni następnych! 


ATLANTYDA 


rzepiękna Sfanisława Napiórkowska i wytworny Jean Angelo. :: Muzyka M. Lidanera. 


| dange placach stanęły w przysz- 
wielkie gmachy. Sprawą 
sprzedaży wolnych placów w cen- 
trum miasta zajmował się ostatnio 
magistrat na. swem posiedzeniu. Zde 
tydowane wolne dotychczas place 
rezsprzedać po cenach możliwie 
przystępnych. (p) 
Dr. med. 


l - =- Lad į 
$. Niewiażsk 
| Specjalista chorób skórnych, 
| wenerycznych i moczopłciowych, 
| leczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 
Andrzeja 5, telef. 59-40. 
Przyjmuje od 8-10 i od 5—9 wiecz 
w niedziele i święta od 9—1. 
Oddzielna poczekalnia dla pań 


ilości 


Najnowsze opracowanie epokowego filmu świata 


Strejk pracowników fryzjerskich 
został w dniu wczorajszym zlikwidowany 


W dniu wczorajszym odbyło |brak funduszów, niezbędnyca 
się ogólne zebranie wszystkich |na utrzymanie  strejkujących, 
strejkujących w Łodzi praco- (strejk zlikwidować i wrócić do 
wników fryzjerskich. pracy bez osiągnięcia jakichkoł 

Postanowiono ze względu na |wiek żadań. (p) 


Pobór rocznika 1908 i 1907 


Dziś, w czwartek, dnia 18-go 


czerwca r. b., winni się stawić 
| - 2 Oua A WE O O TE IEEE 
| 

| Zwiedzaicie 


państwowej, których nazwiska 
rozpoczynają się na litery: 


_A, B. 7, D, E, F, G, H, I, J. 
JEDRA. TTE NEN e OSO SSE 


KINO - TEATR 


„CAPITOÓL” 


Dziś i dni następnych : 
Potężny rewolucyjny dramat mił- 
łosny reż. A. W. SANDBERGA 


MOTTO: Miłość, to balsam, co goi 
wszeleki bół 
Miłość, to haszysz, to roz- 
kosz, to szczęścia zdrój. 
(LEHAR) 


KocMiłosna 
SKAZAŃCE 


W rolach głównych: 


Karina Bell, Diomira Jacobin, 
Gösta Ekman, Walter Rlila. 


do poboru przed komisją pobo- 
rową ur. 1 (Pomorska 18) po- 
borowi rocznika 1908, »amiesz- 
kali na terenie VIII komisarjatu 
policji, -których nazwiska roz- 
poczynają się na literę: 
K 
Przed komisją poborową nr. 
2 (Ogrodowa 34) winni się sta- 
wić poborowi rocznika 1908. 
zamieszkali na terenie XIII ko- 
misarjatu policji, których nazwi 
ska rozpoczynają sie na litery: 
A, B, €, D; E; F, É; 


Przed komisją poborową nr. 
3 (Zakątna 82) winni się stawić 
poborowi rocznika 1907, uzna- 
ni za czasowo niezdolnych do 
służby wojskowej w roku 1928 
fkategorja ..B*), zamieszkali na 
terenie V komisarjatu policji 


Początek w dni powszednie o godz. 
4.50, w soboty, niedziele i święta 
|| e a o godz. 2.30. 


Orkiestra symfoniczna pod bat. 
Sz. Bajgelmana. 


w Poznaniu 


Potężny dramat egzotyczny według powieści 


PIOTRA BENOIT. 


13,VT+ — GŁOS PORANNY— 1929. 


Osiemnaście milionów Kosirai 


pragnie wujść zamąż i nie może 


Ws. 129 
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[SX] MĄALNmÓ 


WARSZAWA. (1395) 


12.10 Koncert z płyt gramofono 
wych. 


15.10 Odczyt z cyklu org. przez 
min. spraw zagran. p. t. „La poli- 
tique etrangere de la Pologne au 
mois de mai* wygł. p. Jan Grzy- 
mała-Grabowięcki 


15.35 Odczyt. p. t. „O zawodzie 
oficera wygł. inspektor armji, gen. 
Leon Berbecki. 


16.15 Transmisja z krakowa, 
Program dla młodzieży „Flecista 
z Hamelu* podanie ludowe, w ra- 
djofonizacjj p. Leny Zelwerowi- 
czówny. 


17.00 „Wśród książek“ — prze- 
gląd najnowszych wydawnictw 0- 
mówi prof. Henryk Mościcki, 


17.25 Djalog p. t. „Kobieta w 
prasie i w publicystyce*—wyp. p. 
Zofja Zaleska, 


17,55 Piąty kopcert muzyki współ 
czesnej dla nauczycieli muzyki. 

1. a) A. Gużewski: Preludjum, 'b) 
K. Szymanowski: Temat z warja- 
cjami, op. 3, e) L. Różycki: Le- 
genda, d) J. Paderewski: Mazurek 
Af dur — odegra p. Robowska. 
2. a) M. Karłowicz: „Na spokoj- 
nem cichem morzu“, b) H. Melcer: 
Pieśń tęsknoty, c) E. Pankiewicz: 
Kołysanka, d) St. Niewiadomski: 


EEEE T FE WO ZOZ E E DE RIVE 


PRZEŁ RADIO 


„Rozlegijże się“ — odśp. p. Da- 
sięka. 

18.55 Rozmaitości 
Warnecki. 


20.00 „Walka z molochem uli- 
cy“ („Gorzkie żale szofera“). 


20.30 Transmisja koncertu z 
Doliny Szwajcarskiej. W progra- 
mie utwory Schuberta Schumana. 


21.15 Słuchawisko z Poznania. 

22.05 Odczyt p. t, „Tegoroczne 
uagrody literackie* wygłosi p. Z. 
Dębicki. 


23.00 Transmisja muzyki tane- 
cznej z dancingu „Oaza“, 

Praga (343) 

16,80 Kwartet fortepianowy E- 
moll Jeremiasa i Kwartet smycz- 
kowy A-dur Fibicha, 


R (1351) 
22,10 Kwartet 
Lindberga. 


Monachjum (536) 

21,00 Koncert skrzypcowy Do- 
hnanyi'ego i Suita Kodaly'ego, 

Królewiec (280) 

20.35 Uwertura i koncert skrzyp 
cowy D-dur Mozarta, Suita Bizeta 
Koncert skrzypcowy Paganiniego. 

Langenberg (462) 

1745 Humor na fortepianie. 

Frankfurt (421) 

21,00 Transkrypcje z koncertów 
na Bl r kdkdkko* ak Aka PRA E O dsc GALNABÓ ŻENI 


wygl. p. J. 


fortepianowy 


ZŁODZIEJ 


Początkowo nikt temu wierzyć 
nie chciał, że Jacques d'Hnite, ten 
gentleman od stóp do głów, mógł 
sobie przywłaszczyć pieniądze pań 
stwowe. Rychło jednak przemówi 
ły dowody: aresztowanie, przyzna 
nie się do winy, rozprawa sądowa. 
Łudziliśmy się aż do ostatniej cbwi 
li, że sprawa być może przyjmie 
inny obrót. 

Jeszcze cały pod wrażeniem 
zajść, związanych z tą sprawą, od- 
wiedziłem wieczorem panią Rivie- 
re, 

— Doprawdy — rzekła pani do- 
mu, podając mi z subtelnym uśmie 
chem filiżankę herbaty — nigdy 
nie można być dostatecznie ostroż- 
nym. Gdy pomyślę, że nazywałam 
znał do winy i gdy sąd ją udowo- 

— A ja twierdzę, że Jacques 
jest niewinny — odezwał się ksią- 
żę, wywołując temi słowami ogól. 
ne zdziwienie. 

— Jakto? — rzekła pani Rivie- 
re. — Wierzy pan jeszcze w jego 
r'ewinność „gdy on się już przy- 
dnił? 

— Tak. Wierzę w jego niewin- 
ność. Wierzę bo znam swego przy- 
jaciela, tak jest, przyjaciela, Któż 
bowiem wie, co się kryje poza tą 
sprawą, czego być może nie chciał 
wyjawić, albo też nie mógł. Moża 
chodzi o honor jakiejś kobiety, któ 
rej me chciał narazić na piętno 
hańby publicznej, 

Książe spojrzał z uśmiechem 
wokoło i nagle powiedział: 

— A więc proszę przyjąć do wia 
domości, że o mały włos. a byłbym 


dzisiaj także człowiekiem karā- 
nym, pozbawionym czci. Pozory u- 
czyniły ze mnie złodzieja, a ja w 
splocie okoliczności nie miałem 
możaości się usprawiedliwić. 


Jechałem z Lyónu do Paryża, 
W przedziale było mało ludzi. Na- 
gle weszła ona z uśmiechem na u- 
stach. Miałem wraże, nie że mię 
prąd elektr. dotknął. Zdobyła miş 
bez słów swotm uśmiechem, ele- 
gancją i urokiem swojej młodości. 
zrodziło się we mnie dzikie posta- 
now'enie: muszę ją posiąść za 
wszelką cenę, niezależnie od tego 
kim jest j jakie zajmuje stanowi- 
sko społeczne. Bardzo prędko zor- 
jentowałem się, że į moja znajoma 
ogromnie lubi aen które zdəl 
ne są przenieść człowieka w świat 
płomiennej rozkoszy i upojenia. 
Gdyśmy  zajechali do Paryża, pó- 
prosiłem ją o spotkanie. 

— Nie, nie — odrzekła z miłym 
uśmiechem, proszę się zadowolić 
darem przypadku, Romans jest za- 
kończony, nie będzie dalszego cią- 
gu, A gdybyśmy się jeszcze kiedyś 
spotkali, to spodziewam się, że 
mię pan nie pozna... 

Pożegnała się, ofiarowała osta- 
tri pocałuLck i zniknęła jak sen- 
ne marzenie, Patrzałem smutny, za 
kochany, jak zginęła w labiryncie 
dworca. 

Upłyną rok. Zapomniałem o tej 
przygodzie. Ale razu pewnego na 
szedłem wieczorem na. przedstawie 
re do Opery Komicznej. Szukając 
wzrokiem. znajomych  natknałem 


rozwiązania. Prawodawstwo, ti- 


lozofja, nawet literatura zajmu- 


ją się niemi, roztrząsając ję ze 
wszystkich stron. Powstały licz 
ne projekty reform w tej dzie- 
dzinie, będącej źródłem najwię- 
kszego szczęścia i nieszczęścia 
ludzkiego. 


ka p. t. „La Maitresse legitime” 
(Legalna kochanka), w której 
autor Georges Anguetie domaga 
się z całą stanowczością ulega- 
2 OSIEMnaście 
lizowania małżeństwa we spe. 

W książce tej znajdujemy 
kładną statystykę, tyczącą że 
spraw małżeńskich, a więc prze 
dewszystkiem ścisłe dane co do 
liczby kobiet, skazanych na sta 
ropanieństwo. Oto, jak te liczby 
wygląda ją: 

Wojna zmiotła z powierzchni 
ziemi 10 miljonów mężczyzn. 
Jeżeli wziąć pod uwagę, że jesz 


Niedawno ukazafa się książ: je przed wojną był nadmiar 
VETETT SAALIIN SE TAT FE SEA PE TAPE TEAC EAC KTP TEE POOL ZNA EEN 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


TEATR MIEJSKI 

Dziś, czwartek ji jutro piątek 
dwa przedstawienia w teatrze miej 
skim po cenach najniższych (od 50 
gr.) komedji-satyry z życia B80- 
wieckiego „Kwadratura Koła“, 

W sobotę i w niedzielę wieczo- 
rem sensacyjna „Ostatnia zaslona“ 
po cenach popularnych. 

We wtorek przyszłego tygodnia 
odbędzie się jedyny występ dwuch 
znakomitych artystów:  Juljusza 
Osterwy i Stefana Jaracza w ko- 
medji Stefana Żeromskiego „Ucie- 
kła mi przepióreczka'. 

Najbliższą premjerą teatru miej 
skiego będzie sztuka J. Gordina 
„Mira Efros“. 

Przekładu i nowej inscenizacji 
„Miry Efros* dokonał p. Andrzej 
Marek, świetny realizator „Dybu- 
ka" j „Golema“ na naszej scenie. 

TEATR LETNI 

W piątek premjera oryginalnej 
krotochwili łódzkiej w 2-ch ecr 
ściach i 16-tu obrazach Stanisława 
Feliksa i Konetantego Tatarkie- 
wieza „Panna Łódź”. 


się na anonimową bohaterkę mej 
przygody w pociągu. Była w loży 
w towarzystwie dwuch panów i 
jednej pani. Wyczuła utkwione w 
niej spojrzenie i poznawszy mię 

zarumieniła się. Lęk: ją ogarnął. 
Błyskawicznym ruchem położyła 
palec na swoich wargach, nakazu- 
jąc mi milezenie. Byłbym i bez te- 
go milczał, ale od tej chwili prze- 
stała mię interesować scena i to 
co się na niej rozgrywało. 

Największą jednak niespodzian- 
ką był dła mnie fakt, że jej towa- 
rzystwo tworzyli dobrzy moi znajo 
mi. Z trudem doczekałem się koń- 
ca przedstawienia. Pragnąłem przy 
wyjściu spotkać się z przyjaciółmi 
i przyłączyć się do ieh towarzy- 
stwa. Ale po drugim akcie, podesz- 
ła do mnie wożna: 

— Pewna pani z loży przysyła 
panu ten list. 

Na skrawku papieru były po- 
śpiesznie skreślone słowa następu- 
jące: 

„Był pan przyczyną mego śmier- 
telnego lęku, proszę mię  oszczę- 
dzać, w przeciwnym razie czeka 
mię zguba.. Jutro e godz. 11 będę 
w koścele Św. Magdaleny*, 

Domyślacie się państwo zapewne 
co nastąpiło: kontynuowanie nasze 
go romansu. Biedna mała Florence 
Z jakąż trwogą złożyła mi pierw- 
szą wizytę. 

Kochaliśmy się. Upajałiśmy się 
sobą. Bezbrzeżna rozkosz łączyła 
się z lękliwie zaspaknjaną nerwo- 
wą tęsknotą, której brak w ra- 
mach cichego ogniska domowego. 

Im bardziej ją kochałem, tem 
więcej zastanawiał mr.ie w jej o- 
czach szczególny blask, który się 
zjawiał chwilam: Były momenty, 


TEATR KAMERALNY 
Dziś, jutro i pojutrze 3-aktowy 
gcenarjusz egzotyczny „Yoshiwa- 


Ta, 


„GONG* 

Dziś nieodwołalnie ostatnie 
przedstawienie szlagierowej rewii 
„Blondynki czy brunetki?*, Kto 
chce zobaczyć Soboltównę i Woj- 
nara w słynnej „Ramonie', kto 
nie oklaskiwał Hanki Runowiee- 
kiej w „Orchidei*, kto nie słyszał 
nowych piosenek Gustawa Cybul- 
skiego, kto nie zaśmiewał się wi- 
dząc jak się Belski „wklajstrowu- 
je* powinien znależć się dziś w 
„Gongu*. 

Jutro sensacyjna premjera p. t. 
„Kto chce się ożenić?*, Początek 
o godz. 8,15 i 10.15. 

ZABAWA OGRODOWA 

W dn. 16 czerwca o godz. 2 po 
południu odbędzie się w ogrodzie 
Piecha, obok przystanku Marysin 
wielka zabawa taneczna urządzo- 
na przez Rudzki Klub Sportowy. 

W programie strzelanie, wyścigi 
łódek, gry i ce pił 


kobiet w stosunku do mężczyzn, 
zrozumiemy skąd wzięła się ta 
olbrzymia wprost liczba 18 mi- 
ljonów kobiet, które nie mają 
żadnych szans do wyjścia za- 
„ |mąz. 

Jak wygląda ta sprawa w po 
szczególnych krajach? 

W r. 1900 w Niemczech ma 
przeszło 15 miljonów mężczyzn 
wypadało przeszło 16 miljonów 
kobiet, więc już wówczas był 
poważny nadmiar. W r. 1920 na 
17.782.000 mężczyzn w wieku 
od 15 do 60 łat było przeszło 20 
miljonów kobiet. nadmiar ko- 
‘biet wzrósł do 2 i pół miljonów. 


Francja ma a dwa miljony 
kobiet więcej, niż mężczyzn, 
Anglja tyleż, Włocny o miljon, 
w Kosji jest obecnie o 4 miijo- 
ny kobiet więcej, niż mężczyzn, 
gdy w r. 1914 róznica wynosiła 
tylko 700 tvstecy. Tureja przy 
ości 13 milionów całej ludno- 
ści posiada uadnuar kobiet, wy 
uoszący zaledwie 491 307. W 
Portugalii sama laązbona posia- 
da o 200 tysięcy kobiet więcej 
niż mężczyz 


Ów nadmiar kobiet Hotmaczy 
stę w pierwszym rzędzie strata- 
mi wojennemi. Stwierdzono, bo 
wiem, że chlopcow rodzi się na 
ogół więcej, mił dziewczat. Na 
100 dziewczynek przypada 105 
noworodków płci meskiej. Sta- 
tystvka jednak stwierdzn, Że 
wśród noworodków płci :nę- 
skiej procent śmiertelności jest 
większy. 


- Wsród tych mężczyzu, krórzy 
sa, wielu jest jeszcze Takreh, 
którzy,nie chca się żenić, lekajac 
się zbył wielkiej ndnówiedzial: 
ności i zbyt wielkich nhowiaz- 
ków. Reasumując to wszystko, 
doidziemy do wmtosku. 26 lus 
kobiet pragnących wyjść zamąż 
jest niewesoły. 


że mię KT W OBIEG (PY ĄCZOĘ gdy nagle chwy 
tała moją głowę i swemi maleń- 
kiemi paluszkami pragnęła jakby 
wydrapać mi oczy. Wołała przy- 
tem: „Daj mi je! Tak ślicznie 
błyszczą!*. 

Śmiałem się z jej 

„Nie dasz mi ich!* 
Nie dasz! wołała nerwowo i za- 
częła płakać. „Nie kochasz mnie 
nie... nie kochasz!”. 

Bardzo lubiła błyszczące przed- 
mioty. Gdy w niej odkryłem to 
upodobanie, zacząłem ją obdarzać 
drobnostkami Była wszak jeszcze 
dzieckiem. Odrzucała podarunki z 

pogardą. Zabierała je jednak po- 
tajemnie przy Lastępnej wizycie. 
Tod tej pory wynosiła za każdym 
razem z mego mieszkania jakąś 
drobnostkę. Śmiałem się z tego, 
nie mówiąc z nią o tem ani słowa. 

Przyszło Boże Narodzenie. 

— Mam coś dla ciebie — rzekła 
Florence, wchodząc do mego mie- 
szkania z twarzą rozpromienioną. 
— Śliczna, prawda? Kocham cię 
i dlatego ci to przyniosłam. 

Podała mi piękną papierośnieę 
dużej wartości. W jedrym rogu 
lśnił wspaniały rubin. Nie cheia- 
łem przyjąć, ale Florence posmut- 
riała i łzy ukazały się w jej o- 
czach. Uległem. 

Po dwuch dniach grałem w klu- 
bie. Położyłem na stole swą pię- 
kną papierośnicę. Byłem tak zaję- 
ty grą, że nie spostrzegłem, jak 
mój przyjaciel X. zbliżył się do 
mnie i z ciekawością począł oglą- 
dać podarunek Florence. Nagle 

wykrzyknął: 

— To przecież jest moja papie- 
rośnica!.. Zginęła mi _ właśrie 
przed tygodniem. 


pomysłów. 


— Przepraszam, to moja. papie- 
rośnica. 

— Gdzie ją kupiłeś? W sklepie? 

— Nie, dostałem ją. 

— (i kogo? Nazwiska! 

— Nazwiska powiedzieć nið 
mogę. 

Wokoło nas stało kilka osób; 
spostrzegłem. jak zbliża się także 
mąż mojej Florence. Ogarnęło 
mie zdenerwowanie, którego nie 
byłem w stanie opanować, 


— Czy może chciałbyś powie- 
dzieć, że ci ją ukradłem? — wy- 
krzyknąłem. 


—Sprawa jest w każdym razie 
podejrzana, jeżeli rio chcesz podać 
źródła... 

— Nie podam! 

Po chwili wszyscy mię adstąpil: 
i pozostałem sam. Gniew mię ogar 
nął. Chciałem na miejscu sprowo- 
kować mego  oszczercę, ale pan, 
do którego się zwróciłem z prośbą 
c sękundowanie mi, odwrócił się 
ode mnie. 

Zrozum'ałem tedy, jaka prze- 
paść otwiera sią przedermną. 

Poszedłem do domn z cężkiem 
sercem i przez esłą noc oka nie 
zmrużyłem. Po zastanowieniu się 
doszedłem do wniosku, że Flo- 
rence była kleptomauką, ukradła 
papierośnicę i w namiętnej ku 
mnie miłości, podarowała mi ją. 
I teraz ja mam ponieść wstyd i 
straszną karę.. 

— Wyratował mię sługa, który 
kiedyś był wożnym w klubie — 
kończył swe opowiadania książę 

— Za dziesięć tysięcy franków 
oczyściłem sumienie. Były woźny 
zwrócił papierośnicę prawemn wła 
ścicielowi j załatwił z nim swoją 
jakoby sprawę. 
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Polski przemysł drożdżowniczy 


ujawnia szybki rozwój i doskonali swą produkcję 


Dyrektor Zrzeszenia produ- |0,6 litra na każdy kilogram 
centów drożdży, inż. Stanisław drożdży, u nas kontygent ten 
Szereszewski oświetla obecną wynosi tylko 0,15 litra. Pozatem 
sytuację w tym przemyśle w Monopol Spirytusowy w Niem- 
sposób następujący: jczech i Austrji za litr spirytusu, 

Przemysł drożdżowniczy „Z otrzymanego z drożdżowni, pła 
chwilą powstania Zrzeszenia jci zł. 1,26, podczas gdy u nas 
producentów drożdży, obejmują ¡cena ta wynosi obecnie tylko zł. 
cego 
djownie w Polsce. niewątpliwie zrozumiałem, — że jedynie wc- 
wsiapił w okses, kiedy możra bec polityki Monopolu Spirytu- 
myśleć o rozbudowie przemysłu soweg0. której zreszta z punktu 
a modernizacji produkcji. o no- widzenia rolniczego charakteru 
wych inwestycjach i t d. W Polski nie można odmówić słusz 
ciagu prawie czterech lat istnie- ności — że koszt produkcji ki- 
nia Zrzeszenia dla rozwoju prze lograma drożdży u nas jest 
mysłu drożdźewniczego w Pol- droższy około 69 gr. w porówna 


<ce zrobiono a wicłe więcej, niż |niu z drożdżami zagranicznemi; przemys? drożdżowniczy jest 
v całym okresie poprzednim, | jest to jedyne źródło „drożyz- przemysłem. opierającym się 
od chwili powstania Polski. iny“ drożdży u nas, ale trudno jniemal w 100 proc. na kapita- 


drożdżowniczej 
Sam charakter 
cji  drożdżowniczej wymaga | nym. 
mocnej. wspólnej organizacjj— | Co się tyczy y 
stałości produkcji, ścisłego po-¡drożdży. od końca 1926 roku 
działu rynku zbytu, a nade- przemysł drożdżowniczy cen 
wszystko zastosowania produk: {nie podnosił, pomimo. że ceny 
cii do potrzeb rynku, gdyż jeśli zarówno surowców ji materja- 
drożdże nie sx w ciągu krótkie-|łów pomocniczych, jak i ceny 
go okresu skonsumowane. to je (re becizny podniosły się znacz- 
dvne może być wyjście — wy-|nie 
rzucanie ich. — ma skład bo-| W tych warunkach przemysł 
wiem przemysł drożdżowniczy ,drożdżowniczy zmuszony był 
pracować nie może. Z tego więc |do podniesienia cen drożdży, 
wzgledu wspólne organizacje pierwotnie o 40 groszy na kig., 


wymaga moc- chyba czynić 


podwyżki cen 


przemysłu drażdżowniczego ist |która to podwyżka wskutek in- 
skarbu 


|została zredukowana do 20 gro |my. 


nieją, bez wyjątku. we wszyst- terwencji ministerstwa 
kich krajach. 

W zakresie organizacji rynku | 
wewnętrznego przemysł , droż- | 


wszystkie czynne droż- ,0,45 za litr. Staje się wobec tego 


'szy za klg., co stanowi 8 proc., 
„ceny poprzedniej. 
| Dziwnem wydaje mi się mó-, 
wić w tych warunkach o ja-, 
kiemś nadmiernem „śrubowa- 
iniu“ cen drożdży, które według 
lopinji pewnych dzienników, po- 
woduja drożyznę chleba. Wy- 
starczy bowiem sobie uprzyłom 
inić, że na 1 kg. pieczywa zuży- 
lwa się zaledwie 0.05 klg, droż- 
jdży, co stanowi obecnie 2 gr. | 
(łacznie z banderola): trudno | 
mówić, by podniesienie ceny | 
|drożdży o 8 proc. mogło spowo- | 
ldować aż drożyznę chleba. | 
Pod ' względem kapitałów, | 


jwie są wynikiem 
|nych stosunków politycznych i! 
|gospodarczych: Fabryka droż- | 
dży „Luboń“, która należała 
„przed wojna do koncernu Sinne 
jra, obecnie już wykupiona jest 
w olbrzymiej wiekszości przez 
kańpitały polskie; Fabr. Lesie- 
nicka posiada koneksje z kon- 
cernem Manthnera w Wiedniu. / 
To jest wszystko, jeśli chodzi o | 
|naszą zależność od zagranicy, 
której zresztą, z punktu widze- 


! 


darczej, wstydzić się nie może- 


|we zobowiązania 


nia racjonalnej polityki gospo- mą 180 tys. 


GŁOS HANDLOWY. Tets. 


Trzy podania o nadzory 


wpłynęły znowu do sądu hanalowego 


W dniu wczorajszym wpłynę 
ło do sądu podanie firmy „Gros 


(bart i Heiman, spadkobiercy“ o | Nie są więc pokryte jedynie 
ludzielenie nadzoru. 


Firma ta, 
istniejąca od 19 lat, prowadzi 
farhiarnię i wykończalnię. 

W roku ubiegłym właściciele 
odnowili urządzenia,  inwestu- 
jac 70.000 złotych. 

Bilans firmy zamknięty 
sumą 490.000 złotych. 

Aktywa płynne wynoszą 190 
tysiecy złotych. Krótkotermino- 


jest 


tych. Różnica 70.000 złot. jest 
równoważna z poczynionemi in 
westycjami i wskazuje, że poczy 
nione one były z krótkotermino 
wych zobowiązań. zaciagnię- 
tych na weksłach, jak to zresztą 
miało miejsce i w wielu przed- 
siębiorstwach większych, np. 


przetnysł droż- [łach krajowych; mamy tylko kil |wy' firmie „Artur Meister“, War- 
produkcji dżowniczy za nie odpowiedzial |ka wyjątków, które niewatpli- |tqść budynków i maszyn wyno- | 


go własnego kapitału firma po- 
siada 230.000. 
EJ 


* + 


Na ostatniej sesji, wydział 
handlowy rozpatrywał podania 
o odroczenie wypłat firmy ..Mi- 


cha? Olszer*. 


Bilans, złożony przez firmę 
przy podaniu zamkniety jest 
sumą 208.000 złotych. Bilans 
poprawiony przez biegłego —su 
a więc różnica 
względnie niewielka. Aktywa 
płynne i półpłynne wynoszą 95 


dżowniczy wybrał niewatpliwie j. Shi D > s 
mm ae or  MAIIBI W WAGE. Z MZELIĄ Z 
rzając żadnego własnego apa- 


ratu sprzedawczego. posługuje 
sie istniejącym aparatem han- 
diowym. przy jednóczesnem u-| 
jednostajnieniu ceny dla całej | 
Polski. a to franco stacja od- | 
hiorcza. W chwili obecnej ilość | 
kupców - kontrahentów ZEE 
nia wynosi akoło 9.200. W o- 
tautyieh miesiacach z inicjaty- |seją na rynku łódzkim do zmia 
wy ministerstwa skarbu poczy- |ny swej polityki cen. 
dalszy krok na drodze | W zwiask 
crgnnizacji rynku wewnętrznes| „0 Z7378U Z 
przystepując do ściślejszcgo członkowie kartelu 
rejonowania rynków zbytu, ce. | komunikat, i Którym zarząd 
lem unikniecia zbędnych trans- |777757ma komunikuje. że w 
portów drożdży 7 poszczegól- jaus 4b. m udała się do mini- 
nych fabryk. ls opieki społecznej w 
Kierownictwo zakładu 
nelaeji i fermentacji politechni- 
warszawskiej. które kontro- 
tuje stale prodnkcje drożdżoów- 
niczą. zupełnie wwraźnie podno 
si wyniki osiągniete przez prze | 
mys} drożdżowniczy, zaznacza* | 
jąc. że bezwzględnie na dobre 
naszych fabryk drożdży należ: 
zapisać state podnoszenie 
jakości drożdży z roku na rot 
Oczywiście. mamy przed soba i 
ieszcze dużo do zrobienia, lecz 
już obecnie stwierdzić możemy, 
że pod względem jakości nasze |Pelecc, kłóre wykazuja impenu 
ńrożdże nie ustępuja wyrohom |jaey rozwój | rozrost, W r. uk. 


przędzałników  zmaszony 


mona 


tem wszyscy 


117% 
m” 


tra pracy i 


nego jedwabiu neleży do nielicz 


zagranicznym, a w niektórych! z 2.3 

az at „ niektórych madukeja jej doprowadzona 
wypadkach przewyższają 6. | . g s 5 z 
Cel ten — dalsze udoskonalenie [Została do blisko 2 t pół milj. 


produkcji, uda się osiągnąć jedy | alg czył wi Słowaka, 40 OKRE" 
nie wtedy, kiedy przemysł droż- |su z przed 3 lat wzrosła ona 4- 
dżowniczy w Polsce będzie miał atai, W ten sposób Toma- 
zapewnione normalne warnnki |-zowska fabryka produkuje 90 
produkcji, bez czego o żadnym ; f i 
postepie na szerszą skałę mo- pozeszo „próg: Elle „proznkch 
wy być nie może. ; sztucznego jedwabin w Polsce. 
Ostatni jej bilans wskazuje na 
znakomitą płynność środków o0- 
ć od cen zagranicz- brotowych, wynoszącą trzykrat- 
nych, Opiera się ło na nieporo- * A z 
zumienin. Jak wiadomo, przy | 
produkcji drożdży otrzymuje się 
jako produkt uboczny spirytus; 3 
gdy w Niemczech lub Austrji | Bo 
kontygent spirytusu, otrzymy: | SĘ 
wanego przy produkcji drożdży 
U zakupywanego przez Monepol 
spirytusowy, ustala się na około BE 


Dają się słyszeć narzekania, 
że ceny drożdży sa u nas znacz- 
nie wyższe 


DOTRZE ZUETZENYE 


Jak już donosiliśmy kartel 
zo- 
stał w związku z niepewną sytiut 


TW | Warszawie specjalna delegacja trzymają się ściśle 


' Produkcja szíucznguo gdwabiu 


wzrasta imponująco 


Tomaszowska fabryka zwalcza import zagraniczny 


nego zniesienia trzeciej zmiany 
|w fabrykach. | 


Oficjalna enuncjacja Zrzeszenia przędzalników zapowiada zniesienie | 
trzeciej zmiany w ciągu dwuch tygodni 


w sprawie uzyskania ostatecz- nych cen minimalnych I nie 


chcą narażać lojalnych człon- 
ków zrzeszenia na straty, za- 


260.000 zło- | 


tysięcy złotych. Krótkotermino- 
we zobowiązania — 142.000 zł 
w 
30 proc. Jednakże sąd nie przy* 
„chylił się do podania firmy i nie 
udzielił nadzoru. 

Pod firmą prowadzone jest 
(przedateujorsiyg, składające się 


z farbiarni i szarparni. 
| = 4 A 


Równocześnie rozpatrywane 
podanie o udzielenie odroczenia 
wypłat firmie B. P. Lewkó: 
wicz*. Przedsiębiorstwo składa 
|się ze sklepu z manufaktura, 
trykotażami i konfekcją oraz 
|pracowni krawieckiej. Bilans pa 
dany przez firmę przy prośbie 
lo nadzór, zamknięty był sumą 
296.000 złotych, bilans podany 
(przez biegłego — sumą 266.000 
zł. i w tym wypadku różnica 
jest niewielka. Pomimo, że 
wszystkie aktywa mają chara- 


przedwojen- įsi około 300.000 złotych, z cze- |kter płynny lub półpłynny i, że 


przewyższają długi o 64.000 zło- 
tych, t. j. czwartą cześć całego 
(bilansu, sad nie przychylił się 
‘mu udzielenia odroczenia wy- 
płat. 


| SEERE PEE WERON "YTY CZEKA 


— n NL 


RUNEN PENEN 


\Ceduła giełdy pieniężnej 
warszawskiej 


DEWIZY 

Belgjn 358,23 

Londyn 43,24 

Nowy Jork 8,90 

Paryż 34,86 i pò 

Praga 26,88 i pól 

Szwajcarja 171,53 

Stokholm 238,55 

Obroty dewizami małe. mocniej: 
sza dewiza na Stokholm, słabsza 
na Szwajcarję. Dolar w obrotach 
prywatnych 8.88 i jedna czwarta 
| Rubel złoty 4.58 i pół. W płaceniu 
| rubel srebrny 2,70. Bilon srebrzy 


| Min. pracy odniósł się bardzo rząd zrzeszenia aż do odwoła- ':20. Gram czystego złota 5,9244, 


przychylnie do postufatów dele- 
|gacji i przyrzekł rozpatrzeć 
sprawę 3-ej zmiany i załatwić 


otrzymali. ją ostatecznie w ciągu 2 tygo- tomiast 


dni. 

| Webee powyższego, jak rów- 
nieź biorąc pod uwagę, źe nie 
wszyscy członkowie zrzeszenia | 
wyzuaczo- 


Jiezne 20 milj, 


| 89-miljonowy kapitał za-| 
|kładowy jest uruchouiiony. Re-| 
zerwy 2 amortyzacją wynoszą, 
17 mili. Dywidendy wypłacono | 
12 proc. 


Dalszy rozwój Tomaszow- 
skiej fabrvki jest kwestja naj- 
ez przyszłości, ponieważ 
|realizowane będą dalsze inwe- | 
|stveje, które umożliwią pewne 
potanienie produkcji, a przez te 
bedzie można calkowicie zaha- 
mować import. sztucznego jed- 


| 


swiata 


nia uchwalił pozostawić człon- 


kom kartelu wolna rękę co do. 


cen przy sprzedaży, prosząc na- 
usilnie o ścisłe prze- 
strzeganie pozostałych warun- 
ków ogółnych, t. i. kredyta, ter- 
minów weksli i & d. 


1. R. 


iaszowska fabryka sztucz ną wartość zobowiązań, a nle|wabiu z zagranicy, który zresz- 
przeszlo należno- tą ostatnio bardzo wydatnie się | 
nych bodaj przedsiębiorstw w Ści u dłużników i w towarach. zmniejszył. 


=" 
7 ATUWINBFWNEW 


Dacar 


Upadłość firmy 
„Józef Zigel“ 


CSOP IN Ee 


Przed niedawnym czasem Jó 


„zef Zigel, właściciel składu kon- : 


iekeyinego. przy ul. Moniuszki 


nr. 3 wniósł podanie o nadzór. 
sądowy. Ponieważ siwierdzono ` 
jednak, iż Zigel część towaru 


i 
księgi ukrył, ogłoszono mu upa 


dłość a jego samego osadzona 


w areszcie. 


| 
| 


PAPIERY PROCENTOWE 

1 proc. poż. inwestycyjna 103.75 

- 104,50 

5 proc. państw. poż. premjowa 
dolarowa 72.75—73,00 

5 proc. konwersyjna 67,00 

6 proc. poż. dolarowa 88,50 

10 proc. poż. kalcjowa 102,50 

7 proc. poż. kolejowa kanwer- 
| syina. 59,00 


8 proc: L. Z. Banku (osp, Kraj 
24,00 

8 proc, oblig. Banku Gosp. Kraj, 
i 
| 94,00 
l t P P å 
| T prot. L, Z. Banku Gosp, Kraj, 
| 85.25 
| T prod, oblig. Banku Gosp. Kraj, 
163,25 
| 8 proc. L. Z. Banku Roluezo 
| 84.00 

T proc, L. Z. banku Rolnego 
55.25 
| © proc. I. Z. m, Warszawy zlot, 
05.25 


8 proc. L..Z m. Fodzi zlot. 
58,50—50,25 
; 10 proc. m. Siedlec 66.00 
AKCJE 

Fek Polski 167,00 

ank Zachodni 70.00 

Bank Zw. Sp. Zarobk, Te.ah 
Nobel 20.75 

Lilpop 28.50 —29.00, 
Modrzejów 22.75 

Norblin 167.50 

| Pocisk 4,00 

| Starachowice 24,77 
Borkowski 12.00 


Z papierów 


piństwowych mo- 
patyczki premjowe. 
Dla Listów Zastawnych tendencja 
| meco mocniejsza, dla akeji nieje- 
dnolita. obroty żywsze. ` 


niejsze obie 
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GŁOS SPORTOWY. iimm. 


Najbliższe mecze ligowe 


Ł. K. S. — Turyśc 


Ubiegła, niedziela przyniosła wiel 
ki tryumf tym drużynom które zaj 
mowały szary koniec tabeli, a 
więc Cracovia, Turyści, Warsza- 
wianka, Pogoń, Czarni — wszy- 
stkie do plomu dotychczas zdoby- 
tego dołożyły dwa cenne purkty. 
Dzięki tej niezwykłej zgodności wy 
ników, poprzedni stan tabeli u- 
trzymany pozostał nadal. Jedyny 
wyjątek stanowiła warszawska Po 
lonia. która uległa znowu Warcie, 
grającej na własnem boisku. 

Jak wielkie znaczenie w spot- 
kariach ligowych odgrywa wła- 
sny teren poucza nas ubiegła nie- 
dziela. Gospodarze, choć wal- 
czyli z renomowanemi zespołami 
wyszli zwycięsko, za wyjątkiem 
tylko Ruchu, który nie był w sta- 
jie sprostać agresywnywm Czar- 
nym. Drugi wymowny przykład 
mamy za dużynie Ł.K.S.; potra- 
tit on rozstrzygać na swoją ko- 
rzyść mecze rozgrywane w Łodzi 
sięgając po miejece leadera w Ii- 
dze, lecz z chwilą wyjazdów nagle 
załamał się odnosząc jnż drugą z 


pretendujących do tytułn mistrza 
ligowego nie przedstawia się tak 
ciekawie, jak szary koniec tabeli. 

Wiadomo, ża w tym roku dwie 
drużyny, rajmujące ostatnie miej- 
sca, skazane są na spadek do kla- 
sy A, a ponieważ dotychczas je- 
dynie kardydatura Polonii wyda- 
je siębyć zdecydowana, pytanie 
która drużyna będzie ową drugą 
ofiarą pozostaje narazie nierozwią- 
rane, choć mocno intryguje ogół 
sportowców. 

Najbliższa niedziela przyniesie 
nam dalszych 6 meczy, do wyni- 
ków, których należy przywiązy- 
wać olbrzymie znaczerie. Wszyst- 
kie miasta, a więc Lwów, Kraków 
Warszawa, miały już swoje derby 
pilkarskie t. j. zmagania się lokal- 
nych rywali, pozostała jedynie 
Łódź, lecz atrakcja ta czeka ją już 
w najbliższej przyszłości. Dwa ry- 
wale È. K, S, i Turyści staną do 
walki o punkty, do walki nierów- 
nej. bowiem Ł. K. S. to leader ta- 
beli, mający za sobą szereg zwy- 

sięstw nad najlepszemi zespołami 
ligi, grający pod okiem trenera w 
ustalonym od dawna składzie, gdy 
tymezasem Turyści od początku 
KOTEENIEK PF HPE OESE ETA NEER 


Misfrzostwe klubowe 


Jak się dowiadujemy, Ł. T. 
K. urządza w nadchodzącą nie- 
dzielę zawody kolarskie o mi- 
strzostwo klubowe. Zawody od- 
będą się na szosie warszawskiej 
ze startem w Krzywiu. W pro- 
gramie bieg 100 klm., którego 
zwycięzca otrzyma iytuł mi- 
strza klubowego na rok 1929. 


Bieg naprzełaj pań 


o mistrzostwo Polski 
odbędzie się w Łodzi 


Jak się dowiadujemy, Polski 
twiązek lekkoatletyczny powie- 
rzył Łodzi urządzenie biegu na 
przełaj pań o mistrzostwo Pol- 
ski. 

Bieg ten odbędzie się w na- 
szem mieście w dniu 20 wrze- 
śnia 1929 r. j 


i dwaj starzy 


sezonu tkwią na ostatniem miejscu 
z tak płynnym atakiem i pod 
wzlędem ciągłych zmian w druży- 
nie ustępują może jedynie Polonii. 
Zawody zapowiadają się niezwy- 
kle interesująco, za podstawę do 
przewidywania wyniku nie można 
brać ami meczu rozegranego w 
dniu P.Z.P.N., ani meezu ' „pojed- 
ranta“, bowiem tu w grę wchodzą 
punkty, a przedewszystkiem maj- 
ważniejszy czynnik — ambicja — 
czynnik, który w podobnych spod- 
kaniach odgrywa rolę decydujacą. 

Warszawa będzie miała podob- 
ną sersację, lecz w nieco gorszem 
wydaniu, spotkanie Warszawian- 


rywale, 
o punkty mistrzowskie 


walczyć będą 


ki z Legją. W Poznaniu odbędzie 
się sensacyjny mecz Wisły z War- 
tą, która nie lubi przegrywać na 
własnem boisku. Kraków będzie 
miał swój drugi szlagier: to Gar- 
baria zmierzy swe siły z grożną 
już dziś Cracovią. Wreszcie we 
Lwowie Pogoń podejmować bę- 
dzie górnośląski Ruch, natomiast 
LF,C. z kolei zmierzy swe siły z 
Czarnymi. 

Jak widzimy więc w szeregu po 
wyższych spotkań przeciwniey zo- 
stali dobrani w ten sposób, Że 
trudno przewidzieć zwycięzców z 
wyjątkiem może Legji . Odpoczy- 
wać będzie zespół Poloii. 


„GŁOS PORANNY 


ŁÓDŹ 


Derby i biblja 


Koń i człowiek, trenning i lenistwo 


„Nie każdego znacie pewnie! 


z imienia z pośród tych, którzy 
biorą udział w wyścigu. Wszy- 
scy biegną — ale tylko jeden 
zdobywa nagrodę*. 
9 rozdział pierwszego listu do 
koryntjan. 


Przed paru dniami minął wiel| 


ki dzień Anglji.  Oczekiwana 
przez miljony mężczyzn i 
biet z większem naprężeniem. 
niż całe wybory, padła wreszcie 
o 5 po południu decyzja, kto 
zwycięży w derbach... Wszyst- 
ko, co ma jakiekolwiek 
przyjmowało udział w biegu. 
Ale tylko jeden rumak został u- 
dekorowany niebieską wstęga. 

Go w tem miejscu wydaje się 
godne uwagi, to okoliczność, że 
znówu zabłysła w całej chwale 
rola, jaką koń odgrywał w histo 


E REORE NSE RE ZY EK ASY SZZZZK A CB UPZRZBÓEZE BZ PORE ZK OST DOZÓR E RE 


O nagrodę Łazienek 
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Moment ze skoku Zofji Sikorskiej podczas międzynarodowych zawodów hippicznych 


Mecz fennisowy 
Polska — Węgry 

W dniach 21, 22 i 23 b. mies. 
rozegrany zostanie w Budapesz 
cie mecz tennisowy Polska — 
Węgry. Skład polskiej reprezen 
tacji został ustalony w sposób 
następujący: 

Single panów: M. Stolarow, 
Marszewski, gra podwójna: M. 
Stolarow i J. Loth, gra pań: Ję- 
drzejewska, gra mieszana: Ję- 
drzejewska i J. Loth. 


Drużyna strażacka 
w Poznaniu 


Jak się dowiadujemy, druży- 
na reprezentacyjna łódzkiej 
straży ogniowej, która zdobyła 
mistrzostwo Świata w Turynie, 
wyjeżdża dziś pod wodzą ko- 
mendanta swego inż. Brzozow- 
skiego do Poznania, gdzie odbę- 


dzie się pokaz sprawności. Po- 
zatem drużyna zaprezentuje 


nieznaną 
| hydroball. 


w Polsce grę t. zw. 


na konkursie o nagrodę Łazienek 
e raen a ZZO RZEZWEYD ROZW E a an rE ZOZ) 


Sukces lekkoatletów polskich w Gmie 


Ustanowiono nowe rekordy Polski 


Drużyna _ lekkoatletyczna war- 
szawskiego AZS. gościła w Brnie 
na międzynarodowych zawodach 
lekkoatletycznych, urządzonych 
przez Morawską Slavię z okaji ju 
bileuszu 26-lecia. W sztafecie 400 
x100 mtr. AZS, w składzie Weiss 
Jaworski Il, Trojanowski, Skier- 
czyńzki zajmuje 4 miejsce w cza- 
sie 45.4 w sztafecie szwedzkiej 
(400 — 300 — 200 — 100 mtr.) 
AZS. biegnące w składzie Kostrzew 
ski, Weiss, Jaworski II, Skierczyń 
ski wygrywa i bije rskord polski 


osiągając czas 2:02. W sztafecie 
ołimp'jskiej zwyciężyła również 
drużyna polska w składzie Skier- 
czyński, Jaworski II, Weiss, Ko- 
strzewski, bijąe równeż rekord pol 
ski w czasie 3:26. Pozatem w bie- 
gu 220 yardów przez płotki Troja- 
nowski pobił rekord polski, osig- 
gając 26,5 sek. i zostawiając na 
dragiem miejscu słynnego Jande- 
rę. Ostatnie zwycięstwo dla AZS. 
warszawskiego odnióst Adamczak 
w skokn o tvczre osiągając 3,50 
cm. 


Wielki rail motocyklowy P.L. M. 


Jak się 
Związek Motocyklowy organizuje 
w dniach 28, 29 i 30 b. m. wielki 
raid motocyklowy w trzech eta- 
pach. którego organizację powie- 


rzono Unionowi w Łodzi. Pierw- 
szy etap prowadzi przez Łódź, 
Kalisz, Poznań do Bydgoszczy. 


ladimjtie się na członków L 0. P.P. 


dowiadujemy Polski | Drugi etap — Bydgoszcz, Nakło, 


Chojnice, Kartuzy, Gdynia. Trze- 
ci etap — Gdynia, Gdańsk, Tczew 
Grudziądz, Toruń, Włocławek, 
Lódź. Motocykliści z całego kraju, 
zieżdżać się będą do Łodzi przed 
26 b. m. Start nastąpi w dniu 28 
b. m. o godz. 6 rano z przed loka- 
m 8. S. Union w Łodzii Fakt po- 
wierzenia największej imprezy mo 
tocyklowej w kraja S. S. Uniono- 
wi, świadczy o dużem zaufaniu 
władz motocyklowych do łódzkiej 
sekcji motocykłowei. 


Tak brzmi| 
jest jednym 


imię. | PY 


rji ludzkości od najdawniej 
szych czasów i pomimo całego 
wypierania go, odgrywa pa dziś 
dzień. 
„Dobrze wytrenowany koń 
z najcudowniej- 
szych tworów natury“, powie- 
dział biskup z Guildford w cza- 
sie kazania podczas wieczorne: 


ko-|go nabożeństwa pod gołem nie: 


bem... na polu wyścigowem w 
Epsom. Miejsce to zostało wy- 
brane, by poważnej gromadzie 
wiernych przedstawić w widocz 
sposób pewne prawdy — 
prawdy, które są wieczne, a o' 
których jednak człowiek zbyt 
łatwo zapomina. Tak więc oł: 
tarz stanał dokładnie w tem 
miejscu, gdzie zwykłe znajdują 
się borokmacherzy i wykrzyku- 
ja swe zakłady. 

I biskup rozpoczął wyżej za 
cytowanem zdaniem z biblji 
Następnie wspomniał dzień der 
bów i mówił o wyścigu ruma- 
ków pełnej krwi, częściowo zu: 
pełnie sportowo i fachowo. jak 
tego każdy anglik oczekuje od 
innego anglika, a częściowo 
symbolicznie. „W wyścigu o ży 
cie postawił nas Stwórca wszyst 
kich na starcie“ — w ten spo- 
sób zakończyła się syntetyczna 
myśl o wiecznej walce o byt 
wszelkich żyjacych istot. 

„Jednego tylko nie mogę zro 
zumieć*, oświadczył na zakoń- 
czenie mąż przy ołtarzu. „Każ: 
dy koń wyścigowy ma napew- 
no w sobie chęć do zwycięstwa 
— dlaczego niema tego dążenia 
także każdy z was? Czesto nie 
rozumiem swych ziomków. Z 
zachwytem wznoszą okrzyki na 
cześć boksera lub konia, ale sa- 
mi są przeważnie leniuchami. A 
w ten sposób, bez treningu, nie 
zajdzie się daleko“. 


Taką jest nauka o koniu 
którą naprawdę winien sobie 
przyswoić każdy człowiek, za- 
nim pójdzie następnym razem i 
obstawi w totalizatorze swego 
„pewniaka“. 

R. 


Szfernu 


W nadchodzący piątek i so- 
bote urządza Sztern, na boisku 
w Helenowie dwudniowe zawo- 
dy sportowe i gimnastyczne, z 
udziałem około trzystu zawod- 
ników. 

Na program złożą się zawody 
lekkoatletyczne, kołarskie, gim- 
nastyczne i gry sportowe. W za 
wodach uczestniczyć będą, 
prócz organizatorów, zawodni- 
cy Gwiazdy warszawskiej, Turu 
i innych klubów robotniczych. 


Przed meczem 
Ł. K. S. — Turyści 

Jak się dowiadujemy Turyści 
wystąpią do zawodów z ŁKS. w 
odmłodzonym składzie z Michal- 
skim II, przebywającym już obec- 
pie stale w Łodzi. Skład ŁKS ma 
ulec pewnym zmianom, zwłaszcza 
w linji ataku. Możliwe, na pozy- 
cjach łączników. Ostateczny skła 
ustalony zostanie dopiero w pią 
tek. Gospodarze zawodów zwrócili 
się do dyrekcji tramwajów z proś- 
hą, by na niedzielę urachomiona 
dodatkowe wagony, ponieważ spo- 
dziewany jest napływ 
publiezności 


ogromny 


Ft. 129 
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PRZYMUSOWE LICYTACJE. 


Magistrat m. 


oiędzy godz. 9-tą rano a 4 


1 S. Zgierska Z1, meble. 
2 Apelt HEL, Brajera 8, meble 
8 Burmłaju A. Zawiszy 2, me- 


4 Berger M., Solna 12, 2 kapy 


pluszowe 

5 Beserman M. Nowomiejska 
22, meble 

6 Barankiewioz N., Cmentarna 8 
meble 


7 Bergier Sz, Zgierska 50, me- 
ble, pianino 

8 Binsztadk Sa. Brzezińska 51, 
meble 

9 Cwajgenberg L i B, Nowo- 
miejska 34, meble 

10 Flancbaum N., Dolna 14, me- 
ble 

11 Fryd J., St Rynek 9, meble 

12 Fangrat J., Brzezińska 4, tre- 
mo 

13 Góra S5., Zgierska 55, meble 

14 Gutter S., Północna 6, 15 bnt. 
likieru 

15 Grawe Ch., Korstantynowska 
3, meble 

16 Grynsztajn Sz, N.-Targowa 4, 
pianino, zegar 

tī Gutwil A, Zawiszy 26, mebla 

18 Grobelny L, Górna 12, szafa 

19 Gingold A. L, Nowomiejska 
24, 20 garniturów 

20 Hirszenblat K., Kilińskiego 4, 
szafa 

21 Hochman S, Mickiewicza 3, 
meble okł 

22 Herszkowiez Sz., Zgierska 28, 
żyrandol, lustro 


tik 


23 Jerkimienko W., Skarbowa 16 
binrko 

24 Jamiakowa A. Stefana 16 
biurko 

25 Jasiński I, Żytnia 10, meble, 
żyrandol 

26 Jerozolimski L, Berka Joselo- 

wieza 11, meble 

27 Kaliski H., Wołlborska 
meble 

28 Kajzerbrechł L., Zgierska 69, 
kasa ogriotrwała, maszyna do 
pisania 

29 Kaszyński i Lenga, Zgierska 
87, 2 worki owsa 

30 Kaszylewicz I, Zachodnia 26. 
meble 

31 Kacprowicz A., Dolna 3, mą- 
ka, waga. bufet 

32 Krysztofiak A., 
34, 8 worki mąki 

39 Kania F., Pocztowa 2, patefon 
maszyna do szycia 

34 Kempiński I. Pomorska 107, 
meble 

35 Krumhole B., Pl. Kościelny 4, 
towar w sklepie 

36 Lewkowicz I, Wolborska 10, 
meble 

37 Leszer B., Zachodnia 
hle 

38 Landan Ch., Solna 6. meble 

39 Lastman N., Pomorską 50, 3 
worki mąki 

40 Lando J., Krótka 

40 resztek towam. -i 

4i Moty! H., Pomorska 24. me- 


10, 


Marysińska 


22, 


me- 


11, szafa, 


ble, waga 


Miejski Kinematograf Oświałow 
Wodny Rynek_(róg Rokicińskiej 
Od 11. VI. do 17. VL 1929 


DLA DOROSŁYCH: 


Niepońrzebm 
Czlowiek A 


W roli głównej: 


Emili Jannings 
DLA MŁODZIEŻY: 


Paíi Paíachon 
jako 
pogromcy wilków 


azam oromo BW M 

Początek seansów dla dorosłych o 

godz. 18.45 i 21, w soboty i w 
niędziele 16.45, 18.45 i 21. 


Początek seansów dla młodzieży 
o g. 15-ej i 17.—, w soboty i nie- 
dziele o 13 i 15-ej. 


| kino SPÓŁDZIELNI 


Sienkiewicza 40. 
Ee i dni następnych 


SERCE NIE SŁUGA 


(Prawo kobiecego sorca) 
Perypetje miłosne romantycznej 
hrabianki węgierskiej, której serce 
posiadł urodziwy wieśniak, ordy- 

nans jej narzeczonego. 


W rolach głównych: 


Billie Dove i Lloyd Hughes 


Uwaga! Kino w ogrodzie bez 
względu na pogodę. 
Orkiestra powiększona 


Następny program: 


é 
„Czar Waka’ 
W rol. gł. Willi Fritsch, Xenia 


Desni, Mady Christians 
W dni powszednie, z wyjątkiem 
sobót, początek seansów o godz. 
4-ecj, zaś w soboty, niedziele 
i święta o $. 12-ej w poł. Ostatni 
seans o godz. 10. — Na pierwszy 
seans ceny miejsc zniżone. 


42 Mauer A., Franciszkańska 30, 
szafa 

48 MiLc M., Zgierska 48, meble 

44 Milich J., Rybna 6, meble 

45 Nasielski J., Zgierska 13, me- 
ble 

46 Ostrowiecki I. Solna 11, meble 

47 Parzenczewski Ch.,  Wschod- 
nia 8, meble 

48 Rak A., Zachodnia 21, meble 

49 Rozenberg M., Zachodnia 26, 


meble 

50 Reisfeld G., Omentarna 3, 
mebie 

51 Szmerman S, Zgierska 58, 
meble 

52 Słochowska M., Konstanty- 


nowska 86, meble 


58 Szmulewicz D., Zgierska 58, 
meble 

54 Sender Wolf, Pamorska 29, 
meble 

55 Szajbe B. Kilińskiego 41, me- 
ble 

56 Szpiro B:. Konstantyrowska 
25, meble 

57 Sztorch J., Zgierska 56, me- 
ble 

58 Szternzys G., Marysińska 6, 


szafa 

59 Temkin Ch.. Dolna 9, szafa 

60 Tegler H., Pomorska 20, me- 
ble 

61 Wożniakówski T„ Widok 4, 
meble 

62 Wróblewski M.. Solma 6, kre- 
dens 

63 Weinstein, J., Piotrkowska 83, 
mebłe 


ZAKŁADY MECHANICZNE. 


CAŁKOWICIE 


WYKONANE. - 


ty 
„> 


WKRAW EPN 
bun UIPRZEDAZY WARIZAWA ŚKIERNICHICKAŻZ TELI7I-Oo. 


Przedstawiciel na W. Łódzkie 


HENRYK BUCZYŃSKI 
Biuro Sprzedažy Łódź, Piotrkowska 112, tel. 78-78, 
GARAŻ PIOTRKOWSKA 226, 


Samochody na składzie u przedstawiciela do obejrzenia 


Gimnazjum Żeńskcie 


MARII KOGHSTEINTWEJ 


Wólczańska 23, tel. 14-27. 
Zapisy nowowstępujących uczenie w godzinach szkolnych. 


Przy gimnazjum „NOM DZIECIĘCY” owreśsor. 


TEL. 27-39. 


64 Waj B., Konstantynowska 
12, meble. żyrandol 

65 Wolman A., Pomorska 22, me 
ble, żyrandol 

66 Berger M., Solna 12, 2 szaty 

67 Baran H., Brzezińska 4, me- 
ble 

63 Berensztajn M, Nowomiejska 
6, 3 szt. towaru 

69 Blimbaum I. 
maszyna do szycia, 
meble 

70 Cwiling M., AL Ansztadta 5, 
wieszak, 2 obrazy, żyrandol 

71 Chaber H., Konstantynowska 


Zachodnia 28, 


60, meble 

12  Cukiermar: Z., Nowomiejska 
6, mebłe 

18 Dalewacki D., Szkołna 8. me- 
ble 

14 Działówski Sz. Szkotma 10. 
meble 

75 Elbaum B., Nowomiejska 6, 


maszyna do szycia 

Kdeisztajm B., Nowomiejska 6, 

5 szt. towaru 

77 Frydman L., Wsehodnia 
meble 

T8 Fajnmeser F., Szkolna 10, me 
błe 

498 Grinberg F., 
ska 88, meble 

80 Gortner I, Pomorska 80, sza- 
ty 

81 Goldman H., Szkolna 5, kre- 


76 


22 
"ą 


Konstantynow- 


patefon,. 


Łodzi—Wydział Podatkowy—niniejszem podaje do wiadomości, że w dniu 26 czerwca 1929 r 
-tą po południu odbędą się przymusowe licytacje ruchomości u niżej wymie- 
nionych osób za niewpłacone podatki: 


83 Kapelusz E., Nad Łódką 16, 


meble 

84 Kenig A., Franciszkańska 30, 
meble 

85 Kapelusz J., Solna 7, kredens 


Kuli A., Konstantynowska 78. 
meble 

Kurc M.. Szkolna 8, meble 
Kolenda W., Waryńskiego 16, 
waga, zegar, szczotki, worek 
mąki 

Lubochiński L, Wołborska 38, 
meble, żyrandol. radjo-aparat 


90 Lieberman Z., Szkolna 10, me- 
ble 

91 Monszajn I, Południowa 18, 
meble 

92 Miller J., Ogrodowa 8, me- 
ble : 

93 Orenbach I., Aleksandrowska 
13, meble 

04 Zygmunt Psacha, Pomorska 


33, maszyna do szycia, meble 


5 Pacanowski M., Pomorska 86, 
meble 


Radke K., Pomorska 86, me- 
ble 

Turyn D., Ogrodowa 8. 5 tuz, 
pończoch 

Ujer S., Pomorską 81, szaf: 
Wytelsor H., Wschodnią 18, 
szafą 

100 Wajnzucher H., Ogrodowa 8, 
meble 


101 Zejdenfeld B., Franciszkańska 
17, szaf: 


102 Złocisty C., Szkolna 8, meble 
Oo o o o a a I GIRO 00500000 OO EA 


Dr. med. 


ST. PRAPORT 


Gdańska 77a, tel. 8-95. 
GINEKOLOG— UROLOG 


CHOROBY KOBIECE 
i DRÓG MOCZOWYCH 
Przyjmuje od 3—7 pp. 


Oryginalne paryskie 


PASKI- GORSETY 


uszezuplajaące 


Andrzeja 7, m. 8, front. 


lecznicze 


Zarząd Tow. Pomocy Biednym Dzięciom, 
wyzn. mojżeszowego 


„NIEDOŁA DZIECIĘCA" 


podaje do wiadomości, że w czwartek, dnia 20 
czerwca r. b. o godz. 8,30 wiecz. we własnym 
lokalu przy ul. Wólczańskiej Nr. 95 odbędzie się 


a w razie nieprzybycia niezbędnej ilości człom 
ków, odbędzie się takowe w drugim terminie, 
w czwartek, dnia 4 lipca r. b. o godz. 8.30 
w tymże lokalu bez względu na ilość przyby- 
łych na mocy $ 17 ust. towarzystwa, 173 


rutynowana poszukiwana. 


Oferty do adm. sub. „Gimnazjum* 
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Dr. Med. 


S. NEUMARK 


Ghor. skórne i WENETYCZNE 
Leczenie lampą kwarcowa 


Moniuszki 5. Tel. 70-50 


Przyjmuje od 11—1 i od 5—8. 
Panie od 5—6. 


12: 
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2000 KVA i 20.000 wolt. 
tramwajowe. 
maszyn elektrycznych. 
przędzalniczych. 


Fabryki: 


Adres telegr.: „„Poltow'”. 


P. JE. 


Kto jedzie na wystawe 


znajdzie doskonałe mieszkanie w prywat- 


nym domu w centrum 


miasta. 


Pokoje komfortowo umeblowane do wyna- 
jęcia na jedną dobę i dłużej po cenach 


umiarkowanych. 


Zoija Samolińska Poznań, ul. Wielka 15. 


WENEROLOGICZN 


Lekarzy-specjalistów 
Zawadzka 1 


czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
11—12 ) przyjmuję 
2— 3 ) kobieta— lekarz 
w niedzielęiświęta od 9—2 pp, 


leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


Badanie krwi i wydzielin na 
ilis i er, 
cje z neurolegiem 
i urologlem 
Gabinet Swiatło-leczniczy 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla Kobiet 


PORADA 3 Zł. 


Konsu 


Dr. med. 


HELLER 


Choroby skórne i weneryczne 


UL NAWROT 2 
TELEFON 79-89 
Przyjmuje do 10 r. i od 4—8 wiecz 
w niedzielę od 11—2 po południu 
Dla pań spec. od godz. 4—5 
po poł. dla niezamożnych 
CENY LECZNIC. 


Dr. med. 


N. LUBICZ 


Cegielniana 43. Tel. 41-32 


Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych. 


Leczenie lampami kwarcowemi 
(wypadanie włosów), 


Przyjmuje od g. 8 do 10 rano 
i od 5—8 wiecz. 


LECZNICA 


aeri | specjalistów 

przy Górnym Rynku 

Piotrkowska 294, tel. 22-89 
(przy przystanku tramw. pabjanickich) 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz.. 
w niedziele i święta do 2-ej po poł 
Wszystkie specjalności i denty- 
styka. Kąpiele świetlne, lampa 
kwarcowa, elektryzacja, Roentgen, 
szczepienia, analizy (moczu, kału, 
krwi, plwocin, wydzielin itd.) Ope- 

racje, opatrunki. 

Wizyty na miasto. Porada 4 zł. 
Porada dentystyczna oraz wene 
rologiczna dla chorób skórnych 

i wenerycznych 
3 ZŁOTE. 


Prenumerata 


Gabinety Kosmetyki Lekarskiej 


D-r. MARJI LEWINSONOWEJ 
Cegielniana 6, front I p., telefon 43-63. 


Do akt. 
Nr. 991, 992 i 993 
1929 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik przy 
Sądzie Grodzkim 
w „Łodzi, Jan Rzy- 
mowski,  zamie- 
szkały w Łodzi, 
przy ul. Sienkie- 
wicza 67 na za- 
sadzie art. 1030 
U, P. C. ogłasza, 
że w dniu 21 
czerwca 1929r. od 
godz. 10 rano w 
Łodzi, przy ul. 
Leszno Nr. 33 
i 6-go Sierpnia 34 
odbędzie się 
sprzedaż ż prze- 
targu publicznego 
ruchomości, nale- 
żących do Pawła 
Kesslera i Alberta 
Rolla 
i składających się 
z samochodu i 
mebli 
oszacowanych na 
sumę Zł. 2000.— 
plus 670. 


Łódź, 3.6. 29 r. 


Komornik 
Jan Rzymowski 
p EM" 
Do akt. 
Nr. 1068 i 1069 
29 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik V re- 
wirn Sądu Grodz- 
kiego w Łodzi, 
Leon Wąsowski, 

zamieszkały w 
Łodzi, przy ul. 
Wólczańskiej 10, 
na zasadzie art, 
1030 U. *P. ©. o- 
głasza, że w dniu 
21 czerwca1929 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul 
Cegielnianej 54 
odbędzie się sprze- 
daż z przetargu 

publicznego ru- 
chomości, należą- 
cych do Lejzera 

Wolfa Fingerhuta 
i składających się 

z mebli 
oszacowanych na 

sumę Zł. 1390,— 


Łódź, dn. 12.VI.29 
Komornik 
L. Wąsowski 


Polskie Towarzystwo Elektryczne, Sp. Akc. 


Silniki trójfazowe do 500 KM. i 6000 wolt. Transformatory trójlazowe do 
Maszyny prądu stałego do 100 KM. i 600 wolt. 
Oświetlenie elektryczne wagonów syst. Stone a. 
Instalacje siły i światła. 


Silniki 
Naprawa wszelkich 


Specjalne silniki do maszyn 


Centrala: Warszawa, Marszałkowska 31A tel. 50-80 i 514-40 


Warszawa—Praga; Terespolska 48, tel. 505-10 
Katowice, ul. Krakowska 11, tel, 4-82. 


Adres telegr: „„Poltow”, 


Wobec ukazania się na rynku małowartościo- 
wych podrobionych pończoch jedwabnych „EWA 


_uprzedzam, iż 


wzmiankowany znak ochronny zo- 
i 26336 |, 


stał przezemnie opatentowany za”Nr. gggg / * 


i winni używania tego znaku zostaną pociągnięci 
do odpowiedzialności. > 


Fabr. pończoch 


p. GRYKOCH, Wólczańska 13. 


NURDREE ETZ E EEE S AY 


Do akt. 
Nr. 280-1929 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik VIII 
rewiru Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Zygmunt Mą- 
kowski, zamieszk. 
w Łodzi, przy ul. 
Narutowicza 49, 
na zasadzie art. 
1030 U. P. ©. o- 
głasza, że w dniu 
24 czerwca 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul. 
Dolnej Nr. 32 
odbędzie sięsprze- 
daż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości należą- 
cych do Fran- 
ciszka Sołuby 
iskładających się 
z palta, motoru 
elektr., pasów 
skórzanych i 
Szarpaczy 
oszacowanych na 

sumę ZŁ 2125 
i 10,65. 
Łódź, dn. 10.VIL.29 
Komornik 
Z. Makowski. 


Do akt. 
Nr. 280-1929 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik VIII 
rewiru Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi, Zygmunt Ma- 
kowski, zamieszk. 
w Łodzi, przy ul. 
Narutowicza 49, 
na zasadzie art. 
1030 U. P. C. o- 
głasza, że w dniu 
24 czerwca 1929 r. 
od godz. 10 rano 
w Łodzi, przy ul. 
Młynarskiej 77, 
odbędzie się sprze- 
daż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości, należą- 
cych do Fran- 
ciszka Sołuby, 

i składających się 
z mebli i t, p. 
oszacowanych na 

sumę Zł. 865, 


Łódź, dn. 11.VI.29 
Komornik 
Z. Makowski 


LEKARZ-DENTYSTA 


Nawrot 7. 
Przyjmuje 'od 10—1 i od 3—7 w. 


w kraju — zł. 6,50, zagranicą — zł. 10— 


Redaktor: Jan Urbach- 
i 


miesięczna „Głosu Porannego“ ze wszystkiemi dodatkami wynosi 
w Łodzi zł, 5.60, za odnoszenie — 40 groszy x przesyłką pocztową 


Wydawca: „Prasa“, Wydawnicza Spółka z ogr. odp, 


Do wynajęci 


Aa 
od zaraz 


Zielonej 9 na lokal 


pierwsze piętro przy ul. 
handlowy. 
Wiadomość w admini- 


stracji „Gł. Porannego“. 
Dr. med. 


Dr. B. DONCHIN 


Specjalista chorób oczu 


powrócił do kraju 


przyjmuje codziennie od 10—1 i 
od 4—7, w niedziele od 10—1 pp. 


ul. Moniuszki 1. 
tel. 9-97- 


Do akt. Do ak 
Nr. 969-29 t. Nr. 777-29 r. 
Ogłoszenie. Ogłoszenie. 


Komornik V re- 
wiru Sądu Grodz- 
kiego w Łodzi, 
Leon Wasowski, 


Komornik V re- 
wiru Sądu Grodz- 
kiego w Łodzi, 
Leon Wąsowski 


Kto chce spedzić 


Pensjonat został w tym 
ny i udoskonalony. 


Pierwszorzędna obsługa. 


RATUJ 


75% chorób powstaje 


wątroby, nerek, kamieni 


miastach. 
Cena 42 pudełka zł. 1.50, 
UWAGA: Wystrzegać się 


Pensjonat Eibinger, Łask 


Niech wyjedzie do pierwszorzędnego pensjonatu 
„Blbinger w Łasku, Wierwieczyn, willa Mesner w lesie. 


Uwaga! Specjalne pokoje do wynajęcia z obiadami. 
Informacje: WP. Epsztajn, Kamienna 1 lub tel. 7-87. 


JCIE ZDROWIE! 


Najsłynniejsze światowe powagi 


Nr. 129 


dobrze święta? 


roku znacznie powiększo- 


Smaczna kuchnia, 


lekarskie stwierdziły, że 
z powodu obstrukcji. 


r Chory żołądek jest główną przyczyną powstania najrozmaitszych 
chorób — zanieczyszcza krew i tworzy złą przemianę materji. 


SŁYNNE OD 45 LAT W CAŁYM ŚWIECIE 


ZIOŁA Z GÓR HARCU D-ra LAUERA 


jak to stwierdzili prof. Berlin. Uniwersytetu Dr. Martin, Dr. Hoch- 
flaetter i wielu innych wybitnych lekarzy, są idealnym środkiem dla 
uzdrowienia żołądka, usuwają obstrukcję (zatwardzenie), są dobrym 
środkiem przeczyszczającym, ułatwiają funkcję organów trawienia, 
wzmacniają organizm i pobudzają apetyt. 

ZIOŁA Z GÓR HARCU D-ra LAUERA usuwają cierpienia 
żółciowych, 
reumatyzm i artretyzm, bóle głowy, wyrzuty i liszaje. 

ZIOŁA Z GóR HARCU D-ra LAUERA zostały nagrodzone 
na wystawach lekarskich najwyższemi odznaczeniami i złot. meda- 
lami w Badenie, Berlinie, Wiedniu, Paryżu, Londynie i wielu innych 


cierpienia  hemoroidalne, 


Tysiące podziękowań otrżymał Dr. Lauer od osób wyleczonych. 


podwójne pudełko zł. 2.50. 


Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych. 


bezwartościowych naśladownictw. 


Reprez. na Polskę „PROTOŃ”, Warszawa, ul, Św. Stanisława 9/11, 


LETNISKO 


2 lub 3 pokoje z kuchnią 
i werandą. — Elektryczne 
oświetlenie i wszelkie wy- 
gody do wynajęcia na- 
tychmiast. — Oferty sub. 
„L, K. J.'. 164—3 


| POGOTOWIE ELEKTRYCZNE | 


„PRĄDNICA* 
| Tel. 70-17. Tel, 70-17. 


Natychmiastowa naprawa 
wszelkich uszkodzeń 


Dyżury przez całą dobę. 


EMEA 
Lekarzy Specjalistów 
iGabinefDenfystyczny 


zamieszkały zamieszkały w A 
w Łodzi, — | Łodzi, ai u. |ul. Piotrkowska Nr. 62 
przy ul. Wólczań-| Wólczańskiej 10, TEL. 31-53. 


skiej 10, na zasa- 
dzie art. 1030 U. 
P, C. ogłasza. że 
w dniu 27 czerwca 
1929 r. od godz. 
10 rano w Łodzi, 
przy ul. 
Narutowicza 44 
odbędzie się sprze- 
daż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości, należą- 
cych do' Luisa 
Steina 
i składających się 
z palta i futra 


na zasadzie art. 
sza, że w dniu 27 
czerwca 1929 r. 


w Łodzi, przy ul. 
Wschodniej Nr. 51 
odbędzie się sprze- 
daż z przetargu 
publicznego towa- 
ru, należącego 
do Moszka Kurca 
i składającego się 
z sześciu sztuk 
towaru na spodnie 
oszacowanego na 


oszacowanych ną sumę Zł. 600.— 
ZŁ 800.— 
Łódź, dn.12,VI29| Łódź, dn. 12.VI.29 
Komornik Komornik 
L. Wąsowski L. Wąsowski 


od godz. 10 rano | Roentgen. Analizy. 


1080 U.P.0. ogła- | Wszystkie specjalności. Lampy 


kwarcowe. Elektryzacja. 
Wizyty na 
i mieście. 
Od 15 w lecznicy przyjmuje 
dr. urolog 
(choroby dróg moczowych), 


Używaną 


KASĘ 


ogniotrwała kupię, 


Oferty sub. „Kasa“ do adm. | Narutowicza 68 zgubił patrykodę 


K 


„Głosu Porannego . 


2 pokoje 


w czworoboku ul. 
Zawadzkiej, Radwań- 
skiej, Targowej i Że- 
romskiego poszukiwa- 
ne. Oferty składać do 
„Głosu Porannego“ z 
podaniem warunków 
pod „M. F.. 


745 
OEEZECZH ERZE 
9099999 


(głarzena drobne T 


ZAKŁAD  MEBLOWO-TAPICER- 


SKI STANISŁAWA  GABAŁY, 
ŁÓDŹ, KAROLA 1, 
posiada na składzie kompletne 


urządzenia pokoi sypialnych, stoło 
wych, gabinetów, saloników į poje 
dyńczych mebli. Duży wybór oto- 
man, kozetek, krzeseł ; mebli kłu- 
bowych. Ceny przystępne. Na żą- 
danie daje na spłaty. 2596—2 


„ŁÓDZKA WYTWÓRNIA ŁÓŻEK" 
Łódź, Północna Nr. 24. Telefon Nr. 
31-85. Żądajcie: Łóżka patentowane 
„Palma”, leżaki i hamaki dla letnisk, 
uzdrowisk, szpitali. Dział wyrobów 
żelaznych: Łóżka metalowe, dziecin- 
ne, amerykanki, łóżka stołowe, wózki 
sportowe własnego wyrobu i zagra- 
niczne umywalki. 142—15 


HENRYK GRYNBAUM 
uczeń kl. 2-iej szkoły Zgrom. Kupców 


59—3 


Ogłoszenia za wiersz milimetrowy I-szpaltowy: 1 strona i w tekście 40 gr, strona 5 szpalt, — 
Nekrologi 30 gr. str. 5 szpalt. Nadesłane po tekście 30 gr, str. 5 szpalt. — Zwyczajne 10 gr. 
str. 10 szpalt. Drobne 12 gr. od wyrazu; najmniejsze 1.20 zł. Poszukiwanie pracy 10 gr. — 
Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 10 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 pr. 


firm zagranicznych o 100 proc., za zastrzeżone miejscowe dopłata. 


W drukarni własnej Piotrkowska 10L, 


